
Drugi dzień wizyty polskiego premiera w Danii

Na wyspie Lolland
Telefonem od własnego wysłannika „Dziennika Bałtyckiego“

Wczorajszy dzień premier 
9. Cyrankiewicz, wraz z to­
warzyszącymi mu osobami, 
spędził na wyspie Lolland, 
która przed kilkudziesięciu 
laty była obiektem polskiej

czycy — przyczyniło się w 
poważnym stopniu do roz­
woju uprawy buraka cukro­
wego i przemysłu cukrowni­
czego.

Kiedy prezes Duńskiej Fe-

się później od strony poi 
skiej, że Polacy szukali za 
robków poza granicami włas 
nej ojczyzny wówczas, kie 
dy na wsi polskiej było kil­
ka milionów ludzi zbędnych.

Dziennik

M
m

Kampania wyborcza
tematem numer jeden
prasy francuskiej
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PARYŻ (PAP). Głównym 
tematem prasy francuskiej 
jest oczywiście kampania 
wyborcza na tle sytuacji, w 
kraju.

„Premier Pompidou wzywa 
do skupienia się pod sztanda­
rami gaullizmu tych wszyst­
kich, którzy nie chcą komuni-

Pierwsza w kraju „Budowa Prac» Socjalistyczneju

Na trzy miesiące i pięć dni przed terminem
ruszy walcownia slabing w Hucie im. Lenina
KRAKÓW — NOWA HU­

TA (PAP). — 25 bm, a więc 
Ina 3 miesiące i 5 dni przed 
uprzednio zaplanowanym

A i

if .* m

Na zdjęciu: premier J. Cyrankiewicz w rozmowie z A. Jensenem 
zwiedzania stacji doświadczalnej buraka cukrowego wHoleby. CAF

emigracji zarobkowej, jako 
duńskie centrum uprawy bu 
raka cukrowego. Wielu Po­
laków pozostało w Danii na

w czasie 
— Telefoto

Paryż: Nie ma nowych instrukcj 
dla delegacji USA 
Saigon: Rakiety partyzanckie 
trafiają coraz celniej

zawsze, stało się jej obywa-

deracji Przemysłowej N. A.;Dziś wieś polska, na sku- 
Jensen opowiadał o tymi tek uprzemysłowienia na- 
polskiemu premierowi pod- j szego kraju, sama odczuwa 
czas zwiedzania stacji do- j brak rąk do pracy.

- - - - świadczalnej buraka cukro-| Stacja w Holeby zajmuje
telami — jak mówią Duń-ł wego w Holeby, dowiedział się produkcją nasion bura­

ków i ma w tej dziedzinie 
duże osiągnięcia o czym 
świadczy eksport duński do 
wielu krajów, a m. in. Pol­
ski. Kontakty mamy jed­
nak nie tylko na polu upra­
wy buraka. Również w zak­
resie cukrownictwa, bowiem 
duńskie cukrownie pracują 
w oparciu o energię, uzy­
skiwaną z polskiego węgla, 
my zaś sprowadzamy z Da­
nii urządzenia ekstrakcyjne 
do produkcji cukru.
® Dokończenie na str. 2

Owoc polskiej inicjatywy

Stała komisja RWPG 
obraduje na Wybrzeżu
Inicjatorem powstania tej 

komisji była delegacja pol­
ska. Powstała w roku 1962 
stała komisja koordynacji 
badań naukowych i technicz 
nych Rady Wzajemnej Po­
mocy Gospodarczej zbiera 
się przeciętnie dwa razy do 
roku, dyskutując różne 
aspekty współpracy. Ostat­
nie posiedzenie miała na po 
czątku roku w Tbilisi, od 
wczoraj natomiast gościmy 
Jej członków na Wybrzeżu. 
Około 80 delegatów, repre­
zentujących wszystkie kraje 
członkowskie RWPG oraz

której wchodzą m. In. rek­
tor Politechniki Warszaw­
skiej prof, dr Dionizy Smo- 
® Dokończenie na str. 2

Spółdzielcze osiągnięcia
i rezerwy wzrostu produkcj
W Gdańsku obradowa! i zasadniczych kierunkach dzia-

wczorai VIII WniPwńrizlrHłalności spółdzielni, a mianowi- wczoraj VJ.ii WOjewoazKi cię o zwiększaniu produkcji
Zjazd Delegatów Rolniczych!zbóż, pasz oraz możliwościach 
Spółdzielni Produkcyjnych.! wzrostu hodowli, dyskutanci

Jugosławię bierze "udział'‘w|'w nimudzmlm. in.:jJlSTaÄ“niż^otyJS 
XV posiedzeniu komisji, któ i seJrCre*SZ'z; KW Pz-PR Ta-s sprawnego wykonawstwa inwe- 
re bedzie trwało do 18 hm I deusz Białkowski, przedsta- stycji budowlanych, na konie- -8 om. . • t jcznosć dalszej poprawy zaopa-Obrady będą się toczyły w z , Stanisław |trzema wsi }tp_ sporo uwagi
Gdańsku i w Sopocie, pdziie "Sarnecki, sekretarz WK pochłaniały także sprawy zwią-_. ... . . 7(;T _____ - ..... . .goście znaleźli zakwaterowa Jozei Pawlik, wicepre-

jzes Centralnego Związku 
RSP poseł Bronisław Wa­

nię.
Delegacji polskiej, w skład

Czwartkowy 
program TV

WARSZAWA (PAP). Bogaty 
i różnorodny program przygo­
towała telewizja polska na 
czwartek 13 bm., który jest
dniem świątecznym. W pro-  ................. —»■
gramie znajdą się trzy filmy , kierownika Wyda:. Rolnictwa 
fabularne, dwie premiery tea- 1 WRN inż. Bogdana Ba-

i.i _ . . __ ‘ Y nafizku nropramAwt/oh ZädflH

równy. Przybyłych gości i 
delegatów powitał, otwiera­
jąc zjazd prezes WZ RSP po 
seł Franciszek Murawski, po 
czym kierownictwo obrad 
przejął przewodniczący RSpf 
w Czarnym Lesie Albin Cie 
chowski.

Dyskusję poprzedziło sprawo 
zdanie wiceprzewodniczącego 
WZ RSP Zygmunta Busko, a 
następuje omówienie przez zast

ssane z rolą samorządu spółdziel 
Dc ofiwenip na str. 2

PARYŻ (PAP). W poniedzia­
łek wieczorem powrócił do Pa­
ryża szef delegacji amerykań- 

S sklej na wstępne rozmowy po­
kojowe — Harriman. Jak wia­
domo, przebywał on w Sta­
nach Zjednoczonych w związku 
z pogrzebem Roberta Kenne- 
dy’ego ł spotkał się też z pre­
zydentem Johnsonem.

Na lotnisku paryskim Harri­
man oświadczył dziennikarzom, 
że nie otrzymał żadnych no­
wych instrukcji Białego Domu. 

* * •
LONDYN (PAP). Partyzanci 

południowowietnamscy dokona 
li we wtorek nad ranem ko­
lejnego ataku na obiekty woj­
skowe i rządowe w centrum 
Sajgonu. Powstańcze rakiety 
spadły w odległości zaledwie 
100 metrów od pałacu prezy­
denckiego. Cztery pociski eks­
plodowały w samym śródmie­
ściu na ulicy Tu Do, uszkadza­
jąc w znacznym stopniu gmk- 
chy rządowe. M, in. poważne 
zniszczenia zanotowano w bu­
dynku poczty głównej, gdzie 
rakiety trafiły w najwyższe 
piętro. . Łączność z wieloma 
punktami miasta została przer­
wana.

W wyniku partyzanckiego 
ognia zniszczone zostały także 
linie elektryczne, co spowodo­
wało poważne zakłócenia w ży 
ciu Sajgonu. W wielu punk­
tach miasta doszło do zatorów 
ulicznych.

Agencje zachodnie podają, że 
rakiety powstańcze spadły rów 
nież na hotel oficerów amery­
kańskich oraz gmach reżimo­
wego ministerstwa obrony. 
Reuter podkreśla, że już ósmy 
dzień _ bez przerwy patrioci 
ostrzeliwują z rakiet centrum 
Sajgonu.

Amerykanom nie udało się 
wykryć stanowisk ogniowych 
partyzantów', mimo że atak roz 
począł się już o ś-wicie. Przy­
puszcza się, że wyrzutnie ra­
kietowe były rozmieszczone po 
za Sajgonem. Partyzanci kie-

terminem oddana zostania i Lenina — poinformował dy 
do eksploatacji. największa Jrektor naczelny przedsiębior 
inwestycja hutnictwa — wal stwa przemysłowego budo- 
cownia slabing w Hucie im. wy Huty im. Lenina Hen­

ryk Vogt w wywiadzie u- 
dzielon.ym red. Juliuszowi 
Soleckiemu z PAP.

Wzniesiona w ciągu 27 
miesięcy walcownia pozwoli 
na zlikwidowanie deficytu 
mocy w krajowym przetwór 
stwie hutniczym. Po uzyska 
niu pełnej mocy slabing bę­
dzie przerabiał rocznie ok. 5 
rnln ton wlewków stalo­
wych.

O wielkości tej inwestycji, 
która zrealizowana została w 
oparciu o dostawy radzieckie i 
braterską pomoc specjalistów 

rując ogniem wstrzeliwali sięSKraiu Rad — świadczy fakt, iż 
wg wieży radiostacji miejskiej, juczna kubatura obiektów sla- 

We wtorek nad ranem były ! binga przekracza 1.224 tys. m 
dowódca sił amerykańskich w j sześciennych, dla porównania: 
Wietnamie, gen. Westmoreland w budynkach .o podobnej kuba 
opuścił Sajgon, udając się naj*ur.ze mogłoby sję zmieścić 35- 
Filipiny. Jak wiadomo jego na- miasto, złożone ze
stępcą został gen. Abrams, i1, bloków mieszkalnych o wy 
Westmoreland ma przybyć dojsoi°.sci 5 kondygnacji

zmu, czy to będą ludzie z le­
wicy. czy z prawicy, szczegół* 
nie skrajnej prawicy — pisz« 
dziennik „PARIS JOUR”. — Re 
zygnuje więc w pewnym stop« 
niu z tej jednolitej większości, 
do jakiej dążyła poprzednia ekł 
pa rządowa”.

Zdaniem komentatora skraj« 
nie prawicowego dziennik* 
„AURORĘ”, gaulliści usiłują 
zredukować wszystkie problemy 
Francji do alternatywy: oni,
albo komuniści. W obliczu ta­
kiej perspektywy starają sią 
oni „połknąć” centrum.

Komentarz organu gaullistow- 
skiego „LA NATION”, uspra­
wiedliwia powyższe analizy. 
Autor, mówiąc o wielkiej licz­
bie kandydatów wysuniętych w 
pierwszej turze pisze: „w kry 
zysowej sytuacji, jaką przeży­
wa Francja, rozproszenie jest 
zjawiskiem tragicznym a od­
stępstwo zbrodnią”.

Organ SFiO. „LE POPULAI- 
RE” stwierdza, że „Celem nr 1 
jest obalenie gaullizmu, ale cel 
ten zostanie dopiero wtedy w 
pełni osiągnięty, jeśli łączyć się 
będzie z sukcesem demokracji 
ocjalistycznej...”.
Dziennik „HUMANITE” zazna 

cza, że „Żaden reżim we Fran­
cji nie był tak twardy dla ro­
botników, tak niewrażliwy 
na ich postulaty. Żaden szef 
państwa nie wykazywał tyle po 
gardy dla ludzi, jak de Gaulle”. 

* * *
Prefektura policji paryskiej 

podała, że w wyniku rozru­
chów, do jakich doszło w Dziel 
nicy Łacińskiej w nocy z ponie 
działku na wtorek, 28 osób spo 
śród służby porządkowej zosta­
ło rannych. Policja przesłucha­
ła 50 demonstrantów, z czego 
22 zostało aresztowanych. 

Podczas rozruchów zbudowa­
no 9 barykad oraz spalono 18 
samochodów i 2 kioski uliczn»*

WTOREK
na MTP

dłu
Waszyngtonu 1 lipca, by objąć 
stanowisko szefa sztabu sił lą­
dowych.

Podziękowanie WOP
W imieniu Komitetu Par­

tyjnego Brygady, całego sta­
nu osobowego i swoim włas­
nym, serdecznie dziękuję za 
życzenia przesłane w związ­
ku z 23 rocznicą powstania 
Wojsk Ochrony Pogranicza 
— organizacjom politycznym, 
społecznym, szkołom, zakła­
dom pracy oraz osobom pry­
watnym.

DOWÓDCA
KASZUBSKIEJ BRYGADY 

WOJSK OCHRONY 
POGRANICZA

płk mgr Bronisław Wąsowski

| gości 100 m każdy. Silniki na­
pędzające agregaty głównej 
klatki walcowniczej, mogłyby 
wprawiać w ruch turbiny ener 
getyczne wystarczające do oś­
wietlenia ' półmilionowego mia­
sta,

Budowa walcowni slabing 
pierwsza w kraju zdobyła 
zaszczytny tytuł: „Budowy
Pracy Socjalistycznej”. Sy­
stematyczne określanie prio 
rytetowych zadań, wprzęgnię 
cie do analiz maszyn mate­
matycznych umożliwiło skon 
centrowanie uwagi na spra­
wach najistotniejszych, a 
więc zapobiegło rozdrobnię- 
niu sił i środków. Innymi 
słowy pozwoliło na bardziej 
rytmiczną pracę, eliminując 
niekorzystne przejawy „sztur 
mowszczyzny

Katowice i Wrocław
ogłosiły alarm przeciwpowodziowy

tralne, widowisko rozrywko­
we, spektakl muzyczno-baleto 
wy.

Atrakcją dla miłośników sta 
tego Ulmu będą dwie serie ze­
kranizowanej powieści Tadeu­
sza Dołęgi Mostowicza: „Zna 
chor” (o godz. 9.15) oraz „Pro­
fesor Wilczur” (o godz. 13.14). 
Warto je obejrzeć chociażby 

względu na znakomitych od­
twórców głównych postaci: Ka 
zimierza Junoszę-Stępowskiego, 
Jozefa Węgrzyna, Romualda 
Gierasińskiego, Mieczysławę 
Ćwiklińską, Elżbietę Barszczew 
aką, Mariana Wyrzykowskiego, 
Jacka Woszczerowicza, Witolda 
Zacharewicza.
'Amatorzy westernów będą 

tńogli obejrzeć „Szeryfa z po­
granicza”. W rolach głównych 
Występują — Randolph Scott i 
Nancy Kelly (godz. 17.45).

Teatr telewizyjny gościć bę­
dzie na szklanym ekranie dwu 
krotnie. ż Łodzi nadany zo­
stanie „Dziwny romans pana 
Balzaka” wg Kazimierza Zyg­
munda, z Połą Raksą i Bogu­
sławem Sochnackim (godzina 
18.50). Wieczorem — Teatr „Ko- 
bra” wystąpi z kolejną pre­
mierą widowiska sensacyjno- 
-kryniinalnego, zatytułowanego 
„Kontrakt”. Autorem scenariu- 
sza jest Maciej Bordowicz.

„Kobieta nie jest aniołem” •— 
taki tytuł nosić będzie pro­
gram rozrywkowy przygoto­
wany przez Teresę Bonacką 
(o godz. 21.50). Wystąpią m. in. 
Beata Artemska, Krystyna 
Sienkiewicz, Barbara Rylska,

WiUT1'

naszka programowych 
gdańskich RSP na Jata 1983— 
1970. W trakcie obrad porusza­
no problemy związane z dotych 
czasowymi osiągnięciami i do­
świadczeniami gdańskich spół­
dzielni produkcyjnych oraz z 
ich nowymi zadaniami, wynika 
jacymi głównie z uchwały IX 
Plenum KC PZPR. Mówiąc o

Na przejazd tranzytem
do Berlina zach.
potrzebna bedzie wiza

BERLIN (PAP). RządNRD 
zdecydował się na wprowa­
dzenie obowiązku posiada­
nia paszportów i wiz dla o- 
sób podróżujących tranzy­
tem z Niemiec zachodnich 
do Berlina zachodniego i z 
powrotem. Zarządzenie to, 
jak również dalsze posunię­
cia zmierzające do przeciw­
stawienia się roszczeniom 
boĄgkim do wyłącznego re­
prezentowania narodu nie­
mieckiego, uzasadnił -we wto 
rek na forum Izby Ludowej 
NRD, minister spraw wew­
nętrznych. oen. Friedrich

kSensacyjne odkrycie archeologiczne

Rzeźba kobiety
sprzed i? tysięcy Kat
BUKARESZT (PAP). Nie-1 znaleźć jeszcze jedną rzeźbę 

daleko Bystrzycy w północ-1z. ^eS° samego okresu. Uczę
nej Rumunii, w miejscowo-!11! z Porównują obec-
, . „ , . , ,Jme obie rzezby ze 130 tego
ści karata, w czasie robótjrodza.;jU znaleziskami, znaj-
ziemnych dokonano przypadj dującymi się w posiadaniu 
kowo niezwykle doniosłego I muzeum całego świata. Zna

KATOWICE (PAP). Po u-
trzymujących się w ciągu no­
cy dalszych opadach deszczu, 
we wtorek rano sytuacja po­
wodziowa w województwie ka­
towickim uległa pogorszeniu. 
Stan alarmowy ogłoszono dla 
dalszych trzech powiatów: Czę­
stochowy, Myszkowa i Tar­
nowskich Gór (w sumie obo

jewództwa). Poziom wód na 
większości rzek znacznie prze­
kracza siany alarmowe. Np. 
na Odrze w rejonie Chałupek 
wynosił 528 cm, a w rejonie 
Krzyżanowic 670 cm. Na Małej 
Panwi 326, na Warcie 292, na 
Kłód nicy 255. 7. brzegów wy­
stąpiła Warta oraz wiele mniej 
zych rzek, m. in. Kłodnica,. . '------- ------------ --- jkiuuujca,

wiązuje on w 8 powiatach wo-1Pszczynka, zalewając okoliczne

odkrycia. Wykopano miano­
wicie kamienną rzeźbę leżą­
cej kobiety, do złudzenia

lezisko wykazuje, iż już 17 
tys. lat temu tereny północ­
nej Rumunii były zamieszka 
łe przez ludzi znajdujących

przypominającą niezwykle!się na wysokim, jak na owe
rzadkie do tej pory w ogóle czas-v> stopniu rozwoju kul­

turalnego i materialnego.

Czyżby jednak odrzut przeszczepu?
Biaiberg ciężko chory

w archeologii rzeźby z paleo 
litu, czyli z epoki wczesnoka 
miennej. Po długich bada­
niach, przeprowadzonych 
przez uczonych z Cluj, usta­
lono, iż znaleziona figura po 
chodzi sprzed około 17 tys. 
lat, bo z piętnastego tysiąc­
lecia przed naszą erą. Dal- LONDYN (PAP). Stan dr 
sze poszukiwania pozwoliły Blaiberga nagle się pogor- 
4x<mtKmmaK*Hma-!mmam*vaAuumm.i<W| szył. Ostatnie wiadomości

[napływające z Kapsztadu 
mówią, że cierpi on na kom 
plikacje wątroby. Przyczy­
na tej komplikacji nie jest 
znana.

, - i Rzecznik szpitala zapyta-Frzewldywany przebieg pogo- ,,,T „„„ , , . ,
dy dla wybrzeża wschodniego ^ Die chodzi tu o sym 
na 12 bm. ptomy odrzucenia przeszcze-

Zachmurzenle umiarkpane. pipnego przed pięciu mie-‘dzl niepokój.'
-- West operowany był przed

Ulewne deszcze spowodowały gwałtowny przybór wód 
w wielu rzekach w woj. katowickim. Alarm powodziowy 
ogłoszono m. łn. dla powiatu Bielsko-Biała.

Na zdjęciu: prace zabezpieczające w miejscowości Ligota
pow. Bielsko. CAF Telefoto

Nie Jest również dobry 
stan zdrowia pierwszego 
brytyjskiego pacjenta z prze 
szczepionym sercem, Fried- 
ricka Westa. Od niedzieli 
wystąpiły u niego objawy 
zapalenia płuc. Według os­
tatniego komunikatu szpi­
talnego, dała się u niego za­
uważyć lekka poprawa, ale 
jego stan wciąż jeszcze bu-

Temperaitura od 
<Jo 16 w ciągu dnia.
»ocno-wschodnie umiarkowAne.; Dowiedzą

tura oa 9 stopni rano • ’ ~
<ło 16 w ciągu dnia. Wiatry pół- sl^c^mi serca, pdmowił od

dniami

łąki i pola. W Ligocie koło 
Bielska ewakuowano mieszkań­
ców z 10 domów. Rzeka Ilow- 
nica zniosła 3 drewniane mo­
sty. W akcji przeciwpowodzio­
wej biorą udział liczne jedno­
stki straży pożarnej, TOFL-u 
i służba melioracyjna.

* *
WROCŁAW (PAP). W woj. 

wrocławskim ogłoszono wre 
wtorek pogotowie przeciwpo­
wodziowe w 12 powiatach, m. 
in. w powiatach Kłodzko, No­
wa Ruda, Ząbkowice i By­
strzyca, przez które przepływa 
Nysa Kłodzka, a także w pow. 
Dzierżoniów, Wałbrzych i 
Świdnica, w pow. Kamienna 
Góra i Jelenia Góra w rejo­
nie rzeki Bóbr i w pow. ja­
wor oraz Złotoryja nad rzeką 
Kaczawą.

Najgroźniejsza sytuacja Ist­
niała we wtorek przed połud­
niem w Nowej Rudzie, gdzie 
zaczęła wylewać przepływająca 
przez to miasto rzeka Włodzi- 
ca. Specjalne ekipy przeciw­
powodziowe i ludność zabezpie 

leżały wał workami z piaskiem.

! POZNAŃ (PAP). Przez ci 
ł.y wtorek padał w Pozna­
niu deszcz. Nic dziwnego, że 
zwiedzających nie było wie­
lu. Pogoda utrudniła także 
prace tym, którzy wystawia 
ją na terenach otwartych. 
Ożywiony ruch panował jed 
nak w biurach i kantorach. 
Polskie centrale handlu za­
granicznego miały licznych 
gości; część naszych przed­
siębiorstw eksportowo-im- 
portowych zawarła już pier 
wsze kontrakty. Jak zwykle 
na początku targów — obej­
mują one towary rynkowe, 
a więc wyroby naszej spół- 

. dzielczości (zabawki, maka- 
1 ty z tkanin, kurtki sportowe 
itp.) i inne przemysłowe wy 
roby. powszechnego użytku, 
(kanistry do paliwa, tace 
stołowe, wyroby plastykowe 
itd.). Na większe kontrakty 
dotyczące sprzętu inwesty­
cyjnego trzeba jeszcze kilka 
dni poczekać.

We wtorek przybył na tar 
gi członek Biura Polityczne 
go KC PZPR. wicepremier 
Franciszek Wa-niołka. Wice­
premier interesował się 
szczególnie ekspozycją pol­
skiego przemysłu maszyno­
wego.

Red. J. Nach
Głosu Wybrzeża“

jednym z laureatów 
nagrody im. H. Sawickiej

WARSZAWA (PAP). Za­
rządy główne Związku Mło­
dzieży Socjalistycznej i Sto­
warzyszenia Dziennikarzy 
Polskich przyznały w br. po 
raz pierwszy nagrody im. 
Hanki Sawickiej ustanowio­
ne dla dziennikarzy, podej- 
mujących problematykę mło 
dzieży, jej ideowego wycho­
wania oraz działalności or^ 
ganizacji młodzieżowych.

Jury konkursu przyznało 
I nagrodę Barbarze Domań­
skiej ze „Sztandaru Mło­
dych”. Jedną z dwu równo­
rzędnych drugich nagród 
otrzymał redaktor Jacek 
Mach z „Głosu Wybrzeża’’ 
za publikacje o problemach 
życia i pracy młodzieży śro­
dowisk robotniczych.

Z radością komunikujemy 
i gratulujemy.

KAIR (PAP), jak informuje 
agencja TASS, we wtorek roz- 

siĘ rewizja procesu flo- 
wödcow wojsk lotniczych ZRA 
odpowiedzialnych za klęski 
czerwcową. Oskarżonymi są b 
dowódca lotnictwa egipskiego 
marszałek Sidki Mahmouda, t 
dowódca wojsk obrony przecń 
lotniczej marszałek iżmail La 
bib, b. szef sztabu wojsk lot­
niczych marszałek Gama) Afi- 
fy oraz dowódca wojsk lotni­
czych strefy wschodniej wice­
marszałek Hamed El-Doeheidw
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Z Holeby kolumna samo­
chodów z polską delegacją 
ruszyła do położonego na 
zachodnim krańcu wyspy 
16,5-tysięcznego miasta Naks 
kov, gdzie znajduje się sto­
cznia budująca masowce dla 
Polski i gdzie znajduje się

7 dalszych statków dla na­
szej floty handlowej. W sto­
czni tej, zatrudniającej ak­
tualnie 2 tys. ludzi jest 50 
robotników polskiego pocho­
dzenia.

Serdeczność z jaką pre­
mier Cyrankiewicz przyj­
mowany jest wszędzie w 
Danii osiągnęła zrozumiały

swoim niezwykle serdecz­
nym, bezpośrednim wystą­
pieniu zobrazował przemia­
ny, jakie przyniosła w na­
szym kraju władza ludowa, 
szczególnie na wsi. Przed 
pożegnaniem się premier

II dzień konferencji naukowej Mat Woj.
Interesujące zagadnienia 
z lóżnych dziedzin wojskowości

Wczoraj w Gdyni zakoń-

. s , T’’ J j zenit podczas spotkania w
»owmez spora kolonia Pol- j Domu Polskim w Nak-

mająca swój własny
Dom Polski.

Stocznia w Nakskov ma 
wielowiekowe tradycje w 
budownictwie okrętowym. 
Zaczęła je w 1510 roku, a 
kontakty z Polską utrzymu­
je od roku 1930, kiedy to

skov. Zaczęło się wszystko 
od tradycyjnego powitania 
Chlebem i solą, z polskimi 
strojami regionalnymi, pol­
ską muzyką ludową. Potem penhagi 
śpiewano „Jeszcze Polska...", 
hymn duński, a następnie 
wygłoszono przemówienie, 
w którym przedstawiciele 
kolonii polskiej manifesto-

przekazał Domowi Polskie- i czyła się dwudniowa konfe 
mu w Nakskov upominek j renc ja naukowa Marynarki 
w postaci aparatury do wy- j Wojennej, której tematem 
świetlania filmów. Jeszcze'były wybrane zagadnienia 
występy taneczne, śpiewy, 
recytacje w polskim języ-

SPORT SPORT m SPORT SPORT

Również kolejarze zorganizowali imprezy
z okazji tygodnia kultury fizycznej

z różnych dziedzin wojsko­
wości. Podstawą dyskusji 

ku, i tradycyjna „Rota” kon były referaty opracowane w 
czy całe spotkanie. większości przez członków

, . , . „ kół naukowych, działają-
Jest juz godzina 1 do Ko- Ośrodku Nauk

penhagi prawie 180 km,; 
więc 10-osobowa ekipa dzień | jP°łec^ch c 1 Wojskowych 
nikarzy polskich wsiada do! Mar. Woj. Są to koła Pol 
aut i pędzi nadawać spra- {skiego Towarzystwa Histo- 
wozdania. Zresztą drugi' rycznego, Polskiego Towa- 
dzień wizyty naszego premie | rzystwa Ekonomicznego orazJV ’ ” kolonii polskiej manifesto- azien wizyty naszegu

przeprowadziła przebudowę wali swo;e przywiązanie do ra w Danii dobiegł juz do kon j zespoły pedagogiczny i praw 
nam PnmnrTfl”. Total now Ain*™™ ca. Jutro wizyta _ u króla, niCZy.„Daru Pomorza”. Tutaj pow 

stał również „Bolesław Chro 
bry” — największy statek 
pasażerski, zbudowany w 
stoczniach skandynawskich i 
tutaj ostatnio — w koope­
racji z Polską — buduje się

ludowej djczyzny. Podkre 
ślali oni, że jest to pierw­
szy wypadek w dziejach poi 
skiego wychodźstwa w Danii, 
kiedy gości ono przedstawi­
ciela władz polskich o tak 
wysokim urzędzie. Premier 
Cyrankiewicz natomiast w

Stela komisja RWPG

ca. Jutro wizyta u króla! niczy.
Fryderyka IX, dalszy ciągi Dzień wczoraszy obejme- 
rozmów z przedstawicielami waj obrady w sekcjach, 
rządu duńskiego i otwaicie gekeja historii Mar. Woj, 
wystawy w Muzeum Wolno- której przewodniczyl doc. dr
leń* Walka i 7mfc° eństwó foman WapUtoM. zajmowa- 
narodu polskiego w II woj-.»» »■« wowno dziejami po- 
nie światowej”. Na otwar-! szczególnych . formacji 
ciu przewidziane jest przemó szkół, ^ jak. też i zarysem 
wienie premiera J. Cyran 
kiewicza.
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leński i zastępca sekretarza 
naukowego PAN prof, dr 
I. Małecki, przewodniczy za 
stępca przewodniczącego Ko 
mitetu Nauki i Techniki 
mgr inż. Jerzy Metera. Po­
dobną funkcję piastują w 
swoich krajach przewodni­
czący większości delegacji 
zagranicznych.

Kierownicy poszczegól­
nych zespołów złożyli krót­
ką wizytę wiceprzewodniczą 
cemu Prezydium WRN Hen­
rykowi Sliwowskiemu, po

komisji. W toku tygodnio­
wych obrad będzie ona roz 
patrywała szereg proble­
mów, wśród których na czo 
ło wysuwa się sprawa koor­
dynacji planów ważniej­
szych badań naukowych i 
technicznych na lata 1971/75. 
Przedmiotem obrad będzie 
także zgłoszony przez Cze­
chosłowacje wniosek analizy 
naszego stanu posiadania w 
wybranych dziedzinach nau 
ki i techniki, wymiana in­
formacji z tych dziedzin.

Z zagadnień szczegóło­
wych, wchodzących w za-

O tej samej porze, o której 
odbywać się będą rozmowy 

premierem Baunsgaardem 
i innymi osobistościami, w 
stoczni w Nakskov spłynie na 
wodę kadłub statku „Gliwi­
ce II” budowanego dla PŻM 
w Szczecinie.

J. MATUSZKIEWICZ

czym w Sali Herbowej WRN kreg prac komisji, wymień- 
nastąpiła inauguracja sesji; rozwój przewoz6w bez_ 
Otworzył ją szef delegacji |prze!adunkowvch w konte- 
radzieckiej. przewodniczącyjnerach na paletach i w pa- 
Komitetu do spraw Wynalaz __„,Ał dcm
czości pi_z>' Radzie 7;n*"|wania automatycznego, prób 
strow ZSRR mm. ujednolicenia badań sta
Maksiarow, po czym gości , —• —
przywitał H. Sliwowski. Wy
raził on zadowolenie z tego, 
iż właśnie w Gdańsku gości 
my wielu wybitnych nau­
kowców, działaczy ekonomi 
oznych, że tu będą dyskuto­
wane tak ważne dla nas 
wszystkich sprawy wsraółora 
cy w tej dziedzinie badań, 
bez której niemożliwy jest 
rozwój współczesnego społe­
czeństwa.

Wczoraj odbyło sie rów- 
hież pierwsze posiedzenie

tystycznych z zakresu roz 
woju nauki i techniki oraz 
sprawy związane ze współ­
pracą narodowych instytu­
tów informacji naukowo 
technicznej i ekonomicznej.

Po zakończeniu obrad prze 
widziane jest podpisanie 
przez wszystkie delegacje 
wspólnego protokołu doty­
czącego jeszcze szerszej niż 
dotychczas koordynacji ba­
dań w omawianych dziedzi­
nach. (ak)

działalności Marynarki Wo­
jennej w innych dziedzi­
nach. Kmdr por. Jerzy Ko- 
ziarski przypomniał np. w 
swym referacie, iż pierwsza 
codzienna gazeta marynar­
ska powstała u nas dokład­
nie w Dniu Zwycięstwa. 
Nosiła ona tytuł „Nasze Mo­
rze”, Kmdr ppor. mgr Wło­
dzimierz Radziszewski, oma-

Spółdzielcze osiągnięcia
i rezerwy wzrostu produkcji

Dokończenie ze str. 1
czego, z szybkim podnoszeniem 
się nie tylko gospodarki, ale i 
stopy życiowej spółdzielców.

W czasie dyskusji kon­
struktywnej oceny spółdziel 
ni dokonał w swoim wystą­
pieniu sekretarz KW PZPR 
T. Białkowski. Przedstawia­
jąc wiele pozytywnych zja 
wisk w gospodarce RSP Wy 
brzeża, jak np. szybkie tern 
po intensyfikacji użytków 
zielonych, dobrą wydajność 
zbóż, osiągnięcie 3.017 1 mle 
ka od krowy rocznie itp., 
wskazał także na niektóre 
rezerwy dalszego wzrostu 
produkcji. Należy do nich 
m. in.: zwiększanie powierz 
chni i wydajności zbóż oraz 
obsady inwentarza i trzody 
chlewnej, szybsze tempo me 
chanizacji produkcji. Jedną

z najważniejszych rezerw 
jest także podniesienie pozio 
mu gospodarki w spółdziel­
niach słabych, gdzie trzeba 
jeszcze rozwiązać wiele pod 
stawowych problemów. Spo 
ro uwagi poświęcił sekre­
tarz problemom kadrowym, 
zagospodarowywaniu PFZ, 
aktywizacji kobiet, szkole­
niu rolniczemu, działalności 
samorządowej.

Po podjęciu uchwały wyty­
czającej kierunki rozwoju spół­
dzielni i zadania związku, na 
zjeździe dokonano wyboru no­
wych władz spółdzielczych. Pre 
zesem WZ RSP został ponow­
nie przewodniczący spółdzielni 
w Kulicach Fr. Murawski, wi­
ceprezesem — Z. Busko, a se­
kretarzem J. Dopadło. Delega­
ci zgłosili także w imieniu 
swoich spółdzielni zobowiąza­
nia produkcyjne, podjęte na 
cześć V Zjazdu PZPR.

T. Ch.

wiając rozwój floty w pier­
wszych latach powojennych, 
przypomniał, iż zalążkiem 
jej były okręty podwodne, 
które powróciły ze Szwecji,
23 okręty przekazane nam 
przez ZSRR, rewindykowa­
ne z Niemiec przedwojenne 
trałowce polskie, jednostki, 
które powróciły z Anglii 
oraz okręty z demobilu.

Sekcja pedagogiki woj­
skowej obradowała pod prze 
wodnictwem kmdra dra Bo­
lesława Hydzika. Jednym z 
bardziej interesujących re­
feratów tej sekcji było wy­
stąpienie kmdra ppor. mgra 
Jana Grenia na temat kształ 
towania się więzi społecznej 
wśród załogi okrętu pod­
wodnego.

Interesująca była tematy­
ka wystąpień sekcji prawa 
morskiego, obradująca pod 
przewodnictwem prof, dra 
Stanisława Matysika. M. in. 
kmdr mgr Kazimierz Biał­
kowski omówił tu zasady u- 
życia broni jądrowej w 
świetle prawa wojny mor­
skiej, obowiązującego w ma 
rynarce wojennej USA oraz 
— drugi temat — między­
narodowe przepisy o zapo­
bieganiu zderzeniom na mo­
rzu przez okręty wojenne. 
Wykonywanie praw zwierzeń 
nich państwa przez Mary­
narkę Wojenną i WOP na 
polskich wodach wewnętrz­
nych i w morskim pasie 
przyległym omówił kmdr 
ppor. mgr Zbigniew Waroń- 
ski.

Sekcji ekonomiki wojen­
nej przewodniczył doc. dr 
Alfred Czerwiński — był on 
również autorem referatu na 
temat rachunku ekonomicz­
nego i jego adaptacji w woi 
sku. Pewne uwagi i propo­
zycje, dotyczące zmian w 
modelu zarządzania gospo­
darką Marynarki Wojennej 
przedstawił tu kmdr mgr 
Kazimierz Łuczywek — ob­
rady miały więc również 
znaczenie praktyczne.

Ciekawsze referaty, wy­
głoszone na konferencji, zo­
staną opublikowane w rocz­
niku Ośrodka Nauk Spo­
łecznych i Wojskowych Mar. 
Woj., który ukaże się pod 
koniec br.

A. K.

Wśród wielu imprez, orga 
nizowanych z okazji tygod­
nia kultury fizycznej nie za 
brakło również szeregu im­
prez sportowych i turystycz 
nych organizowanych przez 
kolejarzy okręgu gdańskie­
go.

Działające w tym okręgu 
44 zakładowe ogniska kultu 
ry fizycznej, 22 zakładowe 
koła PTTK, 111 zakłado­
wych kół LOK oraz szereg 
komisji wf i turystyki przy 
radach zakładowych zorga­
nizowały kilkadziesiąt im­
prez sportowych i turystycz 
nych. w których uczestniczy 
ło blisko 5 tysięcy kolejarzy.

Odbyły się spartakiady za 
kładowe i węzłowe, spotka­
nia siatkówki, koszykówki, 
piłki nożnej, biegi przełajo- 
jwę, zawody strzeleckie oraz 
jrajdy turystyczne, piesze, ro 
i w er owe i motorowe — wszy 
istko pod hasłem dalszego 
|rozwoju kultury fizycznej i 
podnoszenia sprawności ko­
lejarzy i członków ich ro 
dżin.

Przy okazji warto podkre 
śłić, że kolejowe zakładowe

ogniska kultury fizycznej 
zrzeszają blisko 2.5 tys. o- 
sób, w tym około 300 ko­
biet.

Tytuł ZPS dla załfgi
trawlera „Gen. RaGtiimow"

Wczoraj odbyła się w mesie 
stojącego w porcie rybackim w 
Gdyni trawlera - przetwórni 
„Gen. Rachimow” miła uroczy­
stość związana z przyznaniem 
rybakom przez KSR tytułu 
Załogi Prący Socjalistycznej. 
Proporzec ZPS wręczył kpt. Mi 
ronowi Babiakowi sekretarz ZO 
ZZMiP Stanisław Chrostowski, 
a następnie dokonał on dekora 
cji odznakami ZPS 33 członków 
załogi.

Tytuł ZPS rybacy z „Gen. Ra 
chimowra” otrzymali za zajęcie 
II miejsca w współzawodni­
ctwie między trawlerami-prze- 
twórniamj za rok ubiegły i są 
obecnie 6 załogą posiadającą 
ten zaszczytny tytuł. Z nagro­
dy pieniężnej, którą załodze 
„Rachimowa” przyznano, zrezy 
gnowała ona. przekazując pie­
niądze na mieszkaniową ksią­
żeczkę PKO przeznaczoną dla 
sieroty z Domu Dziecka.

Akcja opieki nad sierotami 
ma już swoją tradycję w „Dal 
morze”. „Gen, .Racbjjiiow’..* jgtal 
się statkiem posiadającym swo­
ją przybraną córkę. Jest nią 
.Tanina Talkowska z Państwowe 

!go Domu Dziecka w Świerku, 
koło Otwocka. Właśnie wczoraj 
została ona wraz z wychowaw­
czynią A. Jankowską zaproszo­
na na statek, gdaie kpt. M. Ba­
biak w imieniu całej załogi 
„Gen. Rachimowa” wręczył 
przybranej córce książeczkę 
PKO z wkładem 14.500 zł, a 
M. Babiakowa upominek w po 
staci zegarka. M. L.

W Gdańsku rozpoczęły się
mistrzostwu Polski
; ' ' w rugby

Wczoraj na Stadionie Lechii
rozpoczęły się mistrzostwa Pgl”
ski juniorów w rugby z udzia­
łem: Skry Warszawa, Polonu
Poznań. Ogniwa Sopot i Lechii. 
VV pierwszych meczach Ogniwo 
wygrało z Lechią 14:9 (9:6) oraz 
Skra pokonała Polonię 6:3 (0:3). 
Dziś o godz. 16.30 i 18 oraz we 
czwartek o godz. 9 i 10 dalsze 
spotkania. (s0

---- •-----

Piłkarze Włoch
mistrzami Europy

Piłkarze włoscy pokonali 
w dodatkowym finałowym 
spotkaniu o mistrzostwo' Eu 
ropy reprezentacje Jugosła­
wii 2:0 (2:0). Jak wiadomo, 
pierwszy mecz tych zespo­
łów zakończył się przed kil­
ku dniami mimo dogrywki 
remisem 1:1.

Dziś we Wrzeszczu 
zawody dla dzieci 
i młodzieży

W ramach akcji otwartych 
boisk gdańska Lechia organizu­
je dziś na stadionie przy ul. 
Traugutta zawody dla dzieci 
i młodzieży niezorganizowanej 
urodzonej w latach 1954—58. Po 
czątek o godz. 16. Odbędą się 
zawody lekkoatletyczne, kolar­
skie i piłki nożnej. (St)

—«—

He czwartek spotkania 
ligi międzywojewódzkiej

We czwartek, 13 bm. roze 
grane zostaną kolejne sp-otą 
kania piłkarskie o mistrzo-t 
stwo ligi międzywojewódz-ł 
kiej. W Gdańsku na stadio­
nie Lechii (godz. 17.30) Le­
chia spotka się z Zagłębiem 
Konin. W Gdyni na stadio­
nie przy ulicy Ejsmonda 
(MZKS) Bałtyk spotka się o 
godz. 17 z Budowlanymi 
Bydgoszcz. W Rumi nato-» 
miast Flota grać będzie t 
Olimpią Elbląg. (st)

DYREKCJA ZAKŁADÓW MIĘSNYCH W GDAŃSKU 
zawiadamia wszystkich odbiorców 

że w okresie letnim

sprzedaż mięsa i wyrobów mięsnych 
odbywać się będzie w N O C Y

od dnia 13 czerwca 1968 r. w niżej podanych godz.: 
dla odbiorców umownych od 21 do 21.30 
dla MHM Gdańsk MHD Sopot od 21.30 do 2.30 
dla odbiorców pozostałych od 2.30 do 4.00 

Smalec, konserwy i osłonki będą wydawane od godz. 
7 do 11. 4185-K

NIERUCHOMOŚCI
WILLĘ, ogród 60 km za 
Poznaniem sprzedam lub 
zamienię — trasa Sopot— 
--Wejherowo. Mucha, Ja­
rocin Poznański, Kościusz 
ki 37. S-1303

Koleżance
Barbarze Kędrzyckiej

serdeczne wyrazy współ 
czucia z powodu zgonu

Matki
składają

koleżanki I koledzy
5550-G

WŁOCŁAWEK: działkę
przv głównej ulicy wio­
dącej do Płocka sprze­
dam. Wiadomość: Gdynia,
teł. 21-77-76._____  $-1811
DOMEK z ogródkiem — 
skromny, 2 pokoje, kuch­
nia, może być nie wykoń­
czony lub takie same mie 
szkanie nie wykończone 
na Wybrzeżu — kupię. — 
Oferty z ceną Biuro Ogł. 
Gdańsk pod PG-497.

W A G A I
CENTRALA RYBNA

UWAG 
— GDYNIA

zawiadamia wszystkich odbiorców i konsumentów 
że z dniem 23 maja 1968 roku nastąpiła

DUŻA SEZONOWA OBNIŻKA CEN
m. In. i na:

Śledzie bałtyckie „D” świeże I mrożone 
Śledzie bałtyckie „S” świeżę i mrożone 
Śledzie dalekomorskie świeże i mrożone 
Śledzie solone tłuste i pełne 
Śledzie soione chude i zwykłe 
śledzie solone tłuste i pełne odgardl.
Śledzie solone chude i zwykle odgardl.
Śledzie soione tłuste bez głów 
Śledzie solone pełne bez głów 
Fikling wędzony 
Siedź bałtycki wędzony

KONSUMENCIE — korzystaj z okazji i urozmaicaj 
POTRAWAMI RYBNYMI.

z 12 zł na 10 zł
z 9 Zł na 7 zł
z 13 zł na 11 zł
z 18 zł na 12 zł
z 16 zł na 12 z i
z 20 zł na 14 zł
z 18 zł na 14 zł
z 24 zł na 16 zł
z 22 zł na 16 zł
z 30 zł na 25 zł
z 25 zł na 20 zł

swoje posiłki

4087-K

MOTORYZACYJNE
„OPEL Kadet” prawie no­
wy, sprzedam. Sopot, Bie­
ruta 36 m. 4. G-5020

"sprzedaż

PALMĘ (kepcja) 
dąm. Teł. 21-57-27.

WOZEk głęboki, kombi­
nowany sprzedam. — So­
pot, 22_Lipca 41 m. 5.
KONIA 8-letniego sprze­
dam. — Kack Wielki, 
Wschodnia 1. S-1801

W dniu 10 czerwca 1968 roku. po długiej 1 cięż­
kiej chorobie zmarła, opatrzona Sakramentami 
świętymi w wieku lat 49

S. t P.
HALINA BORYSIEWICZ- 

-MICHAŁOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w dniu 13 czerwca 1968 r. 

o godz. 14 na cmentarzu Srebrzysko w Gdańsku.
O czym zawiadamiają pogrążeni w głębokim 

smutku . ...
rodzice, syn, brat z rodziną i przyjaciele 

. G-5642______________________ _______

Dnia 8 czerwca 1968 roku zmarł w 77 roku ży­
cia, nasz ukochany ojciec, teść i dziadek 

S. t P.
JAKUB MIONSKOWSKI

emeryt PKP
Wyprowadzenie zwłok nastąpi dnia 12 czerwca 

br. o* godzinie 15.30 z kaplicy św. Jakuba w Gd.- 
Oliwie.

Pogrążona w głębokim smutku

Kol. Edycie Mionskow 
skiej z powodu zgonu

Ojca
wyrazy szczerego współ 
czucia składają

koleżanki i koledzy 
z Pracowni Konstruk 
cji Okrętowych,

G-5584

MATRYMONIALNE I mężczyznę w gospodar
______ ............... . stwie rolnym zatrudnię.

Płaca 1.500 zł. Piotr Wą­
sik, Stara Jania, Staro­
gard Gd. P-432

KULTURALNYCH panów 
w wieku 30—55 pragną 
poznać dwie panie w ce­
lu matrymonialnym. Ofer 
ty Biuro Ogł. Gdańsk 
pod MG-5088.

PRACA
OPIEKUNKA do 2 dzieci 
pilnie potrzebna. Warunki 
bardzo dobre. Gdynia, 
Szczecińska 13-12, po 16.
______________________ S-1798
UCZNIÓW zaraz przyjmę. 
Zakład stolarski Gdynia- 
-Pogórze, Leśna 22, przy 
rzeźni miej skiej.____ S-1793
POMOC do dziecka po­
trzebna. Teł. 23-75-00, po 
godz. 17. S-1792

POMOC domowa z goto-
waniem potrzebna (mała
rodzina). Wrzeszcz, Kar-
łowiczą 28. S-1895

N A U K A
ANGIELSKIEGO wyucza 
długoletni nauczyciel Gdy 
nia, Zygmuntowska 4-7 
(naprzeciw kina „Warsza­
wa”). S-1810

LEKARSKIE

RODZINA
0-55.09

Dnia 8 czerwca 1968 r. 
zmarł

*. t P.
Henryk

Sadowski
lat 81

Nabożeństwo żałobne 
odbędzie się w kościele 
św. Jakuba w Oliwie 
dnia 12 czerwca 1968 r. o 
godz. 16.30, po czym na­
stąpi odprowadzenie na 
cmentarz miejscowy

tona I rodzina
--------- ,,, &SiU

Wszystkim, którzy wzię­
li udział w uroczysto­
ściach pogrzebowych mo 
jego ukochanego męża 
i drogiego przyjaciela

iież. Ireneusza 
Bogusława 
Grodzkiego

serdeczna podziękowanie 
składa

łona
_______________ 0-5546

DR DZIEWANOWSKI —
skórne - weneryczne — 
Gdańsk, Sw. Ducha 25-27,
telefon 31-63-88. ____G-5541
ER KRAJEWSKI Stani­
sław, skórne-weneryczne 
Wrzeszcz, Marchlewskiego 
13, przy dworcu, telefon
41-06-97.______________G-5216
DR Z. KRAJEWSKI skór­
ne-weneryczne Wrzeszcz, 
Grunwaldzka 24, telefon 
41-06-47. G-4939

RÓŻNE
POGOTOWIE radiotelewi- 
zyjne (gwarancja) Mar­
czyński, teł. 21-71-53, wy 
konalność natychmiasto 
wa.
POGOTOWIE telewizyjne, 
Sylwester Rysaka, tele 
łon 12-18-47, 8-1735

Wojewódzka 
Spółdzielnia Inwalidów 

„Ochrona Mienia 
i Usług Różnych'* 

w Gdańsku 
WYDZIERŻAWI 

JEDEN LUB DWA 
POKOJE

z oddzielnym wejściem, 
w centrum Gdańska lub 
Gd.-Wrzeszcza, z prze­
znaczeniem na biuro. 
Warunki podnajmu do 
uzgodnienia w biurze 
spółdzielni W Gch-Wrze- 
szczu, ul. Kochanow­
skiego 75, teł. 41-00-30 
lub 41-00-39. 4204-K

KUPIĘ kawalerkę włas­
nościową — Gdynia. Ofer 
ty Biuro Ogł. Gdynia — 
pod S-1797.
SŁUPSK: 

pokój

Zakłady Przemysłu 
Drzewnego 
w Lęborku, 

ul. Żeromskiego 9/10 
podają do wiadomości 

wszystkim rolnikom, iż 
WYDAJĄ BEZPŁATNIE

TROCINY LIŚCIASTE 
I IGLASTE.

Powyższe trociny sta­
nowią doskonały mate­
riał na cele opałowe i 
do wędzenia.

4033-K

LOKALE
SOPOT — trzypokojowe, 
komfortowe, zamienię ną 
dwupokojowe i jednopo­
kojowe. Tel. 51-14-23._____
WEJHEROWO: zamienię
samodzielne dwa pokoje, 
kuchnia, ną równorzędne 
Rumia — Gdańsk. Laga, 
Wejherowo, Sobieskiego 
318-8. S-1808
MIESZKANIE własnościo 
we M-4, centrum Gdyni, 
zamienię na większe lub 
na willę. Oferty Biuro 
Ogł. Gdynia pod S-1795. 
SPRZEDAM trzypokojo­
we mieszkanie wyłączone. 
Mieszkanie zastępcze wy­
łączone konieczne. Gdy­
nia, Chopina 8 m. 2.
ZAMIENIĘ pokój, kuch­
nia, balkon, wspólne wy­
gody w centrum Gdyni 
na większe, dzielnica o- 
bojętna. Teł. 21-94-87, go­
dziną M-MU V1804

zamienię 2 lub 
. - kuchnią na po­
dobne w trójmiaście. Orło 
wo, tel. 29-03-00. S-1812

ZAMIENIĘ 2 pokoje, ku­
chnia, I piętro Kępice, 
pow. Miastko, woj. Ko­
szalin — na mniejsze w 
trójmieście. Wiadomość: 
Gdynia - Demptowo, ul; 
Skarpka 13; Stanieczek.

P-505

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Gdyńskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysło­
wego, przyjmie do pracy na kolonii letniej w Świe­
radowie Zdroju: intendenta, kucharkę i pomoce ku­
chenne. Wąruuki do omówienia. Reflektujemy tylko 
na pracowników mających praktykę w tym zakre­
sie. Zgłoszenia — Gdynia, ul. Śląska nr 53. 3918-K

Zakłady Usług Radiotechnicznych i Telewizyjnych w 
Gdańsku zatrudnią zaraz po uzyskaniu skierowania 
z Urzędu Zatrudnienia pracowników: 2 kierowników 
SORiT do Nowego Dworu, kierownika SORiT do 
Kwid/.ynia. Zgłoszenia przyjmuje oraz udziela bliż­
szych informacji dział kadr i szkolenia zawodowe­
go Gdańsk-Wrzeszcz, al, Grunwaldzka 48-50 — tele­
fon 41-43-31. 3934-K

Państwowe Gospodarstwo Rolne Mątwy Duże, pow. 
Malbork zatrudni dwóch traktorzystów i dwie rodzi­
ny do prac polowych. Wynagrodzenie wg ZUP. Mie­
szkanie zapewnione, te!. Miłoradz 23. Stacja kolejo­
wa wąski tor Mątwy Małe. 3944-K

W Al A w Sopocie zatrudni natychmiast ze skierowa­
niem do pracy z Wydziału Zatrudnienia: kierownika 
działu — wymagania: wyższe wykształcenie, języki 
obce, zdolności organizacyjne, kierownika sekcji — 
wymagania: co najmniej średnie wykształcenie, ję­
zyki obce, biegłość maszynopisania. Zgłoszenia osobi­
ste, Sopot, ul. Chopina 41. 4169-K

Głównego mechanika — wykształcenie wyższe lub 
średnie, inżynierów i techników budowlanych, dro­
gowych, leśników i ogrodników, robotników: bruka­
rzy, cieśli, murarzy, spawaczy, ogrodników, robotni­
ków niewykwalifikowanych kobiet i mężczyzn za­
trudni Miejskie Przedsiębiorstwo Robót Ogrodniczych 
w Gdańsku. Reflektuje się wyłącznie na pracowni­
ków o pełnych kwalifikacjach. Zgłoszenia tylko oso­
biste w godzinach od 7 do 9, Gdańsk-Oliwa, ul. Opa­
cka 12. 3894-K

Gdańskie Zakłady Spożywcze Przemysłu Terenowe­
go w Gdyni, ul. Migały 12 zatrudnią zaraz kontrolera 
technicznego w branży cukierniczej oraz palacza kot­
łów w. c. — teł. 21-01-21. Wymagane skierowanie z 
Wydziału Zatrudnienia. 3950-K

Dyrekcja PGR Serowo, pow. Gdańsk zatrudni na­
tychmiast traktorzystę i 3 robotników do prac polo­
wych. Mieszkanie rodzinne zapewnione. Sklep, szkoła 
8 kl., przystanek PKS w odległości 1,5 km. 3955-K

PP „DOM KSIĄŻKI” w Gdańsku zatrudni zaraz ze 
skierowaniem do pracy z Wydziału Zatrudnienia te­
chnika budowlanego lub pracownika ze znajomością 
zagadnień inwestycji i remontów. Warunki pracy i 
płacy do omówienia w dziale kadr — Gdańsk- 
-Wrżeszcz, ul. Miszewskiego 16. 4005-K

Miejskie Przedsiębiorstwo Remontowo-Budowlane nr 
1 w Gdańsku, ul. Pohulanka 2 (róg Rogaczewskiego) 
zatrudni natychmiast murarzy i pomocników do prac
na budowach Vuux remontów ora* elektryka z u- 
D»a wnieniamL 4014-K

3099



139 (744$ DZIENNIK BAŁTYCKI %

Tej wiosny połowy na Mo­
rzu Barentsa były wyjątko­
wo obfite. Radziecka flota 
dostarczyła ponad 700 tysięcy 
centnarów ryby ponad plan. 
W ciągu 4,5 miesiąca wypro­
dukowano 1.3GO.0ÖO puszek 
konserw i setki ton mączki 
rybnej. — w związku z du­
żym skupiskiem ryb skiero­
wano na Morze Barentsa 
wiele statków floty murmań 
skiej, karelskiej i arclian- 
gielskiej. Załogi donoszą o 
wykonaniu półrocznego pla­nu.

mm
W nadchodzącym roku szkolnym 1968—69 na wyż 

sze uczelnie dostanie się ok. 36 tys. młodzieży. W 
roku szkolnym, który się właśnie kończy, tylko w 
liceach ogólnokształczących otrzymuje świadectwa 
dojrzałości ok. 90 tysięcy abiturientów... A przecież 
na wyższe studia pójdą również maturzyści z techni­
ków i abiturienci lat poprzednich, jednym słowem 
tylko część młodzieży po skończeniu liceum ogólno­
kształcącego będzie miała szansę kontynuowania nau 
ki na wyższych studiach. Powstaje więc niepokojące 
pytanie: Co mają robić młodzi ludzie po otrzymaniu 
matury, która nie daje im zawodu?

PROPOZYCJE 
I PROJEKTY sze to niż nic, tzn. niż „go­

ła” matura.
Jednak najlepszym jak doPODEJMUJE się różne,. , . -

1 próby celem złagodzę- tąd rozwiązaniem są działa 
nia svtuacji. Komitet Pracv!‘^ce od 10 lat szkoly Poma- : ’->* * turalne.

zyko - chemiczna, reklama, 
spółdzielęza gospodarka mie 
szkaniowa, organizacja i kie­
rownictwo, ekonomika pracy, 
obsługa międzynarodowego 
ruchu turystycznego, progra­
mowanie maszyn cyfrowych, 
prowadzenie działu socjalne­
go w przedsiębiorstwach i 
wiele innych. W tych dzie­
dzinach nie ma więc kon­
kurencji, a zapotrzebowanie 
na fachowców jest dość du­
że.

twa uprzemysłowione i o du 
żym zagęszczeniu ludności.

W województwie gdańskim 
istnieje 19 państwowych 
szkół pomaturalnych, w któ­
rych mogą zdobyć zawód ab 
solwenci liceów ogólnokształ 
cących Z tej liczby 14 szkół 
mieści się w Gdańsku, 3 w 
Gdyni i po jednej w Staro­
gardzie i Elblągu. Trzy lata 
trwa nauka w gdyńskiej Pań 
stwowej Szkole Morskiej (i

Przemysł okrętowy na MTP
(Od własnego wysłannika)

N'a zdjęciu: na pokładzie 
statku-chłodni „Poliarnaja 
Zwiezda”.

CAF — TASS

i i i Plac gwarantuje znacznej 
| i ilości młodzieży ze świadec- 
jtwem ukończenia liceum o-

j; gólnokształcącego pracę w 
| administracji terenowej. Do- 

| i tyczy to przede wszystkim 
] mieszkańców małych miast,

ii w których często brak pra­
cowników umysłowych w 

; prezydiach rad narodowych 
j i innych instytucjach — u- 
' rzędników, od których nie 
j wymaga się określonej spe­
cjalizacji. Propozycja ta jed 
jnak może rozwiązać przysz­
łość dla niewielkiej chyba 
części młodzieży. Decydują o 
tym względy nie tylko am­
bicjonalne, ale i materialne: 
z reguły zarobki zależą od 
tego, czy się ma zawód i od 
rodzaju kwalifikacji zawodo­
wych.

Niektóre resorty organizu­
ją we własnym zakresie 
krótkie kursy przyuczenia do 
zawodów (np. telefonistek, 
sekretarek sądowych). Lep-

PJĘCDZIESIĄT
SPECJALNOŚCI

dziei
ści — od 2 do 3 lat, a spe­
cjalności jest około 50 (bez 
szkół nauczycielskich). Wszy 
stkie mają nazwę: państwo­
wa szkoła (z dodatkiem spe­
cjalności) — i kończącym je
słuchaczom dają dyplom tg- jPowstaje więc pytanie: Czy 
chnika — podobnie jak pię- j wszyscy chętni mogą sko- 
ciołetnie średnie szkoły j rzyst&ć z tej formy zdobywa 
wodowe, gdyż materiał zawoj n*a zawodu? 
dowy, przerabiany w nich,! Lokalizacja szkół pomatu- 
nie różni się od materiału; ralnych zależy przede wszy- 
przewidzianego programem stkim od ilości liceów ogól

przyjmuje
CZY DLA WSZYSTKICH się rocznie w całej Polsce 
POWYŻSZE cechv spra- °k‘ /8 ^S' slucł]aczy’ z cze- ^ wiają, że zainteresowa- ?70•>«>': 

nie szkołami pomaturalnymi Zyskuje djTlom^- Najwięk- 
jest na ogół bardzo duże

techników. Ale ną tym koń­
czy się podobieństwo, różnic 
zaś jest sporo.

Przede wszystkim w szko­
łach pomaturalnych jest wie 
le specjalności, których nie 
uwzględniają programy śred 
nich szkół zawodowych — 
takich, jak: meteorologia fi-

nokształcących w danym re­
gionie i od zapotrzebowania

Poza posiadaną już od wie 
lu lat okrętową „masówką” 
w postaci produkowanych i 
dostarczanych dla kraju i za 
granicy statków i urządzeń, 
przemysł okrętowy postarał 
się w tym roku o przedsta­
wienie prawdziwych — jak 
to określają wystawcy — 
„bomb”. W pierwszym rzę­
dzie należy do nich nowo 
budowany (z przeznacze­
niem na eksport do Zwią­
zku Radzieckiego) przez Sto 
cznię im. Komuny Paryskiej 
w Gdyni masowiec B-521 o 
nośności 55.000 DWT. Rozpo 
czecie jego budowy jest rów 
noznaczne z wejściem na 
ogólnoświatowy rynek, z 
typem i wielkością statków 

szym powodzeniem cieszą sięjnie produkowanych dotąd w 
szkoły kształcące w specjał-'kraju, ukończenie budowy

Pn wtńrn te dotąd uważano za szkołę
rfwn Pjzedsiębior- turalną), 2 i pół rokustwa chętnie reflektują na w p„,Wwn„'’■ Q VTabsolwentów z dyplomem ^ycLeT pSnych oraz Pa*! 
szkoły pomaturalnej i dają) stW0Wej Sokole Technicznej 
im z reguły wyższe uposażę-! f0bie znaidnia cip w nie. niż absolwentom szkól12?,e S' elajj r„k„ 2^1
wiem 7y2aWeSh0Zde ą ^yawód w Państwowel 
w tym przypadku do ™zy- i ®zl
niema z pracownikami bar- pozostałe szko­ły są dwuletnie. 

Do szkół tych

Mimo deszczu i zimna, panującego wczoraj w Po­
znaniu, teren targów byl licznie okupyivany przez 
polskich kontrahentów jak i przybyłych tu z całego 
świata handlowców. Wielkie zainteresowanie budzi 
u tych ostatnich ekspozycja polskiego przemysłu 
okrętowego, reprezentowanego przez „Centromor”. 
Bo i jest co tu oglądać.

nościach służby zdrowia, na­
stępnie ekonomiczne i tech­
niczne. Najmniej młodzieży 
wybiera szkoły rolnicze — i 
z reguły są w nich wolne 
miejsca.

W ogóle jednak miejsca są 
limitowane i nie przewiduje

na fachowców — a więc jestjsię zwiększenia ich ilości, co 
nierównomierna. Np. w wo-! test podyktowane m. in. zapo 
jewództwach rolniczych jest!trybowaniem na fachow­
ych niewiele, natomiast dużeiców. Tam, gdzie nie ma nad 
ośrodki miejskie mają ich.mteru kandydatów, słucha- 
najwięcej (Warszawa — 28, czy przyjmuje się bez egza-
Łódź — 12, Wrocław —. 10), 
podobnie jak i wojewódz-

Hipoteza bez pokrycia

Ziemia nie zderzy sią z planetoids}
I ATWOSe ulegania sensacyjnym, aczkolwiek wcale nie 

wesołym hipotezom o „końcu świata” jest dziś zaiste 
zdumiewająca, w ostatnich miesiącach rozeszła się niemal 
k=ńCAłyni SWleCie P°Słoska o czekającym niechybnie miesz­
kańców Ziemi kossiucznym kataklizmie i to w dodatku w 
znaczeniu dosłownym. O powszechności zaciekawienia i 
f»,?0 ,OJU’ .:ia!a ts wieść wywołała, najdobitniej świadczy 
akt złożenia pr^ez jednego z członków brytyjskiej1 Izby 

oficjalnej interpelacji w tej sprawie. O co chodzi?

połowie czerwca 1988 
roku następuje — jak 

to astronomowie nazywają 
~ zbliżenie dwóch ciał nie­
bieskich: planety Ziemia z 
planetoidą Ikar. Według wia 
rygodnych obliczeń najmniej 
sza bdlegiośe między nimi 
wyniesie około 6.359.090 km 
w dniu 14 czerwca o godzi­
nie 20.30 obowiązującego w 
Polsce czasu środkowoeu­
ropejskiego.

Dystans dzielący Ikara 
*^^Zi&m^pr^wyżsMijwięc

Dyrektor OKP 
udekorował? 
radziecką odznaką kolejową

W tych dniach w ambasadzie 
ÄbKR w Warszawie, bawiący w 
Polsce minister kolei ZSRR B. 
Bieszczew, w obecności ambasa 
dora A. Aristowa, udekorował 
przedstawicieli kierownictwa M:—Ł--

pomnieć, że średnica Zie 
mi wynosi około 12.700 km, 
a Księżyca — 3.470 km). 
Planetoida Ikar, odkryta w 
r°ku 1949 podczas analogicz- 

Koie-1 nego do obecnego zbliżenia 
n.7 „i----..ido Ziemi, ma średnicę oko-

•ter komunikacji Piotr I.ewiń- 10. M km- Ogółem znamy 
•ki. wiceministrowie Tadeusz] dziś 1.726 planetoid nume-
SSF’SSJ ”“**Jw kolejności od-

Ministerstwa Komunikacji PRL 
i dyrektorów okręgów kolejo- 
wych najściślej współpracują­
cych z radzieckimi kolejami od 
Znaczeniem „Zasłużony 
jarz ZSRR

planetoid do wielkich pla- 
jnet, a przede wszystkim do 
| Ziemi, Marsa i Jowisza, 
j Wskutek zbliżenia ruch pla- 
j ne to idy jest silnie zakłócany 
j grawitacyjnym oddziaływaniem 
j planety, do której zbliżenie na- j stąpiło, Z obserwowanych zmian 
1 toru asteroidy spowodowanych

_______ j tymi zakłóceniami i konfronta-
j cji ich z teoretycznie przewi- 

mniej więcej 17-krotnie i dzianym torem można np. ob 
Odległość Księżyca Od Zie- la'zy^ niasę ciała zakłócającego 
r»i i , ruch. w ten sposób między mmi. Doprawdy trudno w nymi wyznaczono stosunkowo 
tej Sytuacji spodziewać dokładnie masę układu Ziemia — 
się wzajemnego zderzenia Księżyc w stosunku do masy
tych ciał niehiwslrioh tfó Si°ńca. Wykorzystano do tego iycn ciai niebieskich, kto- wUu.ytą w roku 1S9S pIaiietoiJL
re miało rzekomo być Eros.
owym kataklizmem! Nie Obecne zbliżenie Ikara do 
ma absolutnie żadnych ku i Ziemi nie jest bynajmniej 
temu przesłanek! j największe. W roku 1932

• i planetoida Apollo przeszła 
l'70 1 ]emmczeiw odległości około 3.200.000 

Ikar? cWn«i® nl°a n,azvvi^hm od Ziemi. Mała planeta 
S« tn V ą plan®^°.ldy? i Adonis zbliżyła się do Zie-
fwiatto f r 1930 “

kształlach° i Rekordowo^ blisko
Sninh i Sy roz;| ziemi przeszła w roku 1937 
Cete? hndktdv32iękSiZa z. mch; asteroida Hermes. Najmniej- 

*k?.%ieTW~\s™ odległość dzieląca te 
Dierwsz ^ ? anetoid w, dwa ciała niebieskie wynio- 
S2Tn^!fv«n?a?!Seg0vt?isła wówczas 580.000 km, 
ma i-oHniL łi ł8 ’ czyli zaledwie około półtora
friln nnr'/ ^ o^o o 770 km raza więcej, niż odległość pr,2.r Księżyca od Ziemi. To tylko 

niektóre ze znanych zbliżeń, 
podczas których wymienione 
planetoidy były obserwowa­
ne.

Dziełem przypadku było 
odkrycie Ikara w dniu 26 
czerwca 1949 roku przez

oraz szereg pracowników MŁir"*'“ 7 ^icjuusci uu-
Odzhaezenie to «otrzym&ł rów-j kry^wania: interesujący nas 
nież dyrektor OKP w Gdańsku 
Józef Tarnawski. (st)

Uwaga, i więźniowie
Pomiechówka!

Okręgowa Komisja Historycz­
na ZBoWiD w Gdańsku zwra­
ca się do wszystkich, którzy 
podczas okupacji przebywali w 
obozie hitlerowskim na terenie 
III fortu w Pomiechówku (pow. 
Nowy^ Dwór Mazowiecki), a 
obecnie mieszkają na terenie 
naszego województwa o poda- 
aie swych aktualnych adresów.

-----#-----

Adresy
„woldenberrzyków"

Zarząd Okręgu Związku Bo­
jowników o Wolność i Demo­
krację w Gdańsku zwraca się 
do środowiska „woldenberczy- 
ków”, byłych jeńców wojen­
nych Oflagu li c w Wolden­
bergu o podanie swoich naz­
wisk i miejsc zamieszkania pod 
adresem: Zarząd Okręgu
JJBoWiD, Gdańsk, ul. Długi 
Targ 8/1«.

Ikar oznaczony jest nume 
rem 1.566. Całkowitą liczbę 
planetoid ocenia się na kil­
kadziesiąt tysięcy.

Podobnie jak 9 wielkich 
planet (Merkury, Wenus,
Ziemia, Mars, Jowisz, Sa­
turn, Uran, Neptun i Plu­
ton), małe planety (lub aste­
roidy — tak się inaczej 
określa planetoidy) krążą
wokół Słońca po niemal ko­
łowych orbitach leżących
mniej więcej w płaszczyź­
nie orbit wielkich planet. 
Orbity ogromnej większości 
(97 proc.) planetoid układają 
się jak gdyby w pierścień 
otaczający Słońce, położony 
między orbitami Marsa i Jo­
wisza. Pozostałe 3 proc. 
asteroid obiega Słońce po
torach, wyłamujących się z 
tej ogólnej prawidłowości: 
te planetoidy najbardziej in­
teresują astronomów. Przy­
czyna zainteresowań tkwi 
między innymi właśnie w 
możliwościafth zbliżeń tyoh

amerykańskiego astronoma 
W. Baadego w obserwato­
rium Góry Wilsona. Jednak­
że odkrycie to szczególnie 
zainte ?sowało astronomów. 
Ikar wyróżnia się bowiem 
wśród innych planetoid sze­
regiem osobliwości swego 
ruchu. Najważniejsza to moż 
liwość zbliżeń do Ziemi, o 
czym była już mowa oraz 
przechodzenie najbliżej Słoń 
ca spośród wszystkich pla­
net (wielkich i małych) uk­
ładu słonecznego (stąd po­
chodzi jego nazwa). Co wię­
cej, orbita Ikara jest tak 
rozmieszczona w przestrzeni, 
że istnieje również możli­
wość zbliżeń do Merkurego. 
Rok 1968 jest w ruohn Ika­
ra szczególnie interesujący. 
Zanim bowiem przybył on 
w pobliże Ziemi, zbliżył się 
1 maja do Merkurego na 
odległość około 13 milionów 
km, a niedługo potem prze­
szedł przez najbliiszv Słoń 
ca punkt swej orbity będąc 
od niego wówczas oddalo­
nym o około 32 min km.

Nic więc dteiwnego, że astro­
nomowie ze szczególnym zain­
teresowaniem śledzą nodczas

minu, jedynie na podstawie 
ukończenia liceum, przy nad 
miarze kandydatów stosuje 
się egzamin wstępny, od któ 
rego zwalnia wcześniejsze 
zdanie egzaminu na wyższą 
uczelnię (pod warunkiem, że 
zdawano na ten sam kieru­
nek studiów). Przy rekruta­
cji nie punktuje się pocho­
dzenia społecznego.

Oprócz normalnych, stacjo 
obecnego zbliżenia do ziemi je- narnych szkół pomatural- 
go ruch. Oprócz zwykłych tele-inych ięfrneia też szkolv dH skopowych obserwacji pozycyj- "k,’ A ” Y'’1 / S ,Jy ”,a 
nych planowane są nawet ob- (naoczne l wic-
serwacje radarowe Ikara, a j USOrowe). Podobnie jak We 
chyba najciekawszym punktem j wszystkich uczelniach — i

profra.mu bttiań wY‘!tu przyznawane są stypen- korzystująeych jego obserwacje! js- q ***
jest; .pomiarwpływu . ,efektów ; '
relatywistycznych na systema­
tyczne zmiany położenia or­
bity pewnych ustalonych kie­
runków w przestrzeni.

przewidziano na rok 1969 
Długość nowego typu ma­
sowca wynosi 218,5 m, szero

nia sięga 75 dni. Warto tu 
dodać, że Stocznia Gdańska 
wyparła swym doświadcze­
niem i umiejętnością budo­
wy tego typu statków in­
nych producentów, m. in. 
Francję, która po kiliku nie­
udanych próbach wycofała 
sie z rynku eksportowego. 
W ten sposób Polska stała 
się właściwie monopolistą w 
produkcji baz rybackich róż 
nego typu, a szczególnie baz 
o dalekim zasięgu i dużej 
nośności.

Również Stocznia Szczecifi 
ska im. A. Warskiego przed-i
stawiła na poznańskiej eks­
pozycji następny co do wiel­
kości (po omawianym już 
na wstępie) masowiec B-449. 
Nośność jego wynosi 25.700 
DWT, długość 186 m, za­
łoga liczy 46 osób. Statki te 
są już w eksploatacji krajo-

kość 32,20 m. To samo jużlwej i zagranicznej.

Modele statków w pawilonie przemysłu okręto­
wego. Oglądają je pierwsi goście — dziennikarze 
zagraniczni z 15 krajów.

Zapisy prowadzi się w 
dwóch terminach: pod ko­
niec roku szkolnego i w koń 

I wreszcie na zakończenie cu lata, gdy już wiadomo, 
muszę jeszcze raz rozczarc-1, ...
waó Czytelników. Nie tylko f_os4i*( ”» *«*» »»*-
nie należy się spodziewać Isze* szkolny dzieli się
sensacyjnego zderzenia Ika-|na semestry, słuchacze ma­
ra z Ziemią, lecz nawet nie | ją indeksy i mogą być człon 
warto próbować dostrzec goj kami Zrzeszenia Studentów 
na niebie. Mimo bowiem Polskich, 
stosunkowo dużego zbliżenia
do Ziemi z racji swych ma- Dotychczasowa praktyka 
łych rozmiarów odbija on sdowodzi, że szkoły te są w 
tak mało światła słoneczne- j Pełni przydatne zarówno dla 
go, że widoczny będzie je-;młodzieży jak i dla instytu-
dynie przez bardzo dużejeji, w których młodzież ta 
teleskopy. • , .ipode.imu.ie pracę.
Dr Krzysztof ZlOł.KOWSKI Andrzej KOSKOWSKI

.świadczy o rozmiarach tego 
kolosa, który wykonywany 
jest w suchym doku gdyń­
skiej stoczni systemem „po­
łówkowym”.

Następną nowością jest ry 
backa baza - przetwórnia 
„B-69” o nośności 10.000 
DWT. Podobne typy produ­
kowane już były na potrze 
by krajowe, że wspomnę tyl 
ko dalmorowską „Cortinę”. 
Jednak jeżeli chodzi o wy­
stawiany na targach typ, 
trzeba powiedzieć, że jego 
producent — Stocznia im. 
Lenina w Gdańsku postara­
ła się o szereg nowych roz­
wiązań, które podnoszą war 
tość eksploatacyjną statku. 
Odbiorcą nowych baz jest 
Związek Radziecki. Długość 
statku wynosi 164 m. Posia­
da on pomieszczenia dla 254 
osób załogi, a zasięg pływa-

„Mała gastronomia“ także prywatna
W odpowiedzi na artykuł 

pt. „Z rybami na plaże”, 
otrzymałam list od właści­
ciela jadłodajni „Nadmor­
ska”, mieszczącej się przy 
plaży południowej w Sopo­
cie.

M. Rozdębski pisze:
„Gastronomia prywatna w 

pełni popiera apel władz han 
dlowyeh i stale zwiększa za­
kup ryb morskich na prze­
rób dla swoich klientów. Żc 
tak jest w istocie, świadczy 
notatka zamieszczona w jed­
nym z nr „Tygodnika Prze­
mysłowo-Handlowego”, zaty­
tułowana „Więcej " potraw z 
ryb w prywatnych zakładach 
gastronomicznych”, w której 
napisano: . „W związku ze 
zmniejszeniem rozdzielników 
masy mięsnej w r. 1967 pry­
watne zakłady gastronomicz­
ne w woj. gdańskim, odpo­
wiadając na apel Wydz. Han 
dlu Prez. WRN, zwiększyły 
podaż potraw rybnych. I tak 
np. popularna w Sopocie ja­
dłodajnia „Nadmorska” na­
była w Centrali Rybnej w 
okresie od 3. V. £o 25. VIII. 
1967 r. - 5.383 kg ryb mor­
skich, przerabiając je na 
smaczne dania...”. Notatka ta 
kończy się apelem, zachęca­
jącym inne zakłady do współ 
zawodnictwa z „Nadmorską”, 
tym bardziej, że trwa akcja 
popularyzacji ryb atlantyc­
kich”.
Informacja ta w pewnym 

ensie koresponduje z mo­
im poprzednim artykułem. 
Chodzi bowiem o rozwój 
„małej gastronomii” przy- 
plażowej i o propagowanie 
ryb morskich wśród konsu­
mentów. Wydaje się w za­
sadzie, że nie powinno być

zbyt istotne, jaki typ zakła­
dów będzie spełniał rolę 
obsługującego — zwłaszcza 
w sezonie — licznych letni­
ków, przybyłych nad morze. 
Tym bardziej, że „mała ga­
stronomia” w ogóle nie zo 
stała pozytywnie rozwiązana 
także w tym roku, o czym 
informowałam w artykule 
„Z rybami na plaże”. Z tych 
to właśnie powodów, warto 
chyba przyklasnąć każde„ 
inicjatywie gastronomicznej:

„Nadmorska” nie jest zre 
sztą tą przysłowiową „jas­
kółką”, bo od momentu u- 
kazania się rozporządzenia 
ministra finansów z dnia 
7. XII. 1965 r. w sprawie 
zwolnienia od podatków 
przychodów, osiąganych i 
nowo uruchamianych pry­
watnych zakładów gastro­
nomicznych oraz ulg podat­
kowych dla istniejących za­
kładów z tytułu nakładów 
inwestycyjnych, w woj. gdań 
skim powstał szereg no­
wych, dobrze urządzonych i 
cieszących się popularnością 
zakładów gastronomicznych. 
A więc w Kościerzynie, Łe­
bie, Lęborku, Malborku, 
także w Gdańsku i Gdyni. 
Za rozwojem zakładów w 
mieście nie pozostaje w tyle 
teren wiejski. Powstały no­
we bary w Brachlewie (po­
wiat kwidzyński) i w Je- 
głowniku (pow. elbląski). W.

miejscowościach wczasowo- 
-letńiskowo - turystycznych 
przybyło kilka nowych za­
kładów sezonowych na Pół­
wyspie Helskim, w Krynicy 
Morskiej, Stegnie, Sobiesze- 
wie i Wiślinkach koło Gdań 
ska. W końcu lipca ub. r. 
w woj, gdańskim było 123 
prywatnych zakładów ga- 
stronomcznych, w tym 61 o 
charakterze sezonowym. Jest 
to bądź co bądź dość po­
ważny „zastrzyk” gastrono­
miczny dla woj. gdańskiego 

Mimo to, jak informuje 
„Tygodnik Przemysłowo- 
^ Handlowy”, wojewódzki 
związek i sekcja gastrono­
miczna w Gdyni, nie spo­
czywają na laurach. Wyli­
czono bowiem, że chcąc w 
woj. gdańskim osiągnąć od 
powiedni wskaźnik miejsc 
konsumpcyjnych w stosun­
ku do liczby mieszkańców, 
brak jest jeszcze 7.766 
miejsc, czyli należałoby je­
szcze uruchomić ok. 155 za­
kładów gastronomicznych o 
50 miejscach każdy! W myśl 
tego zalecono terenowym 
organizacjom PHiU opraco­
wanie długoletnich progra­
mów rozwoju sieci zakła­
dów gastronomicznych. Mi­
mo sprzyjających warun­
ków, brak kandydatów u- 
trudnią realizację zamie­
rzeń.

M. LENG

Fot. CAF
I znów Stocznia im. Ko-j 

muny Paryskiej. Tym ran 
zem z następną „bombą” —* 
masowcem B-470 o nośności 
23.000 DWT. Pierwszy tego 
typu statek oddany został 
w grudniu ub. roku nasze* 
mu największemu kontra* 
kentowi Związkowi Radziec­
kiemu. Nosił on nazwę 
„Zwenigorod”. W maju br. 
ukończono drugi statek tej 
serii, w budowie jest obec­
nie trzeci. W sumie seria 
wynosi 7 jednostek, które 
mają być wykonane do 1980 
roku.

Z innych jednostek pły­
wających ciekawość budzą 
doki o dużej nośności —* 
3, 3,5 oraz 9 tysięcy ton pro­
dukcji Gdańskiej Stoczni 
Remontowej. Jak do tej po* 
ry nie produkowaliśmy jesz«! 
cze doków o tak dużym to* 
nażu — jest to więc jeszcze 
jedno, wielkie osiągnięcie 
przemysłu okrętowego.

rjjBQK wielu modeli jedno-
U stek pływających ekspozy­

cja prezentuje nowość — echo* 
sondę sieciową, bezprzewodo­
wą dla jednostek rybackich; 
ichtioskop, obejmujący obszar 
20 m kw. powierzchni wodnej; 
radioodbiornik nawigacyjny,
bezprzewodowy; 28-kanałowy 
radiotelefon oraz najnowocze­
śniejszy typ radiotelefonu 
tranzystorowego typu FM-315, 
posiadającego zakres 5 km — 
lekkiego, wielkości niedużego 
odbiornika radiowego tranzyt 
storowego.
Dla przemysłu okrętowego 

pracuje nie tylko Wybrzeże^
I oto na ekspozycji spoty* 
kamy przedstawicieli War* 
szawskich Zakładów Radio­
wych „Rowar”, proponują* 
cych z zakresu wyposażenia 
okrętowego nowy typ urzą* 
dzenia radarowego RN-13L 

„Energoaparatura” z Kato* 
wic proponuje przemysłowi 
okrętowemu pulpity kontrol* 
no-sygnalizacyjne, które u* 
mieszczone w maszynow* 
niach statku z miejsca alar* 
mują sygnałami świetlnymi, 
a także akustycznymi o 
wszelkich awariach, obniżę* 
niu parametrów itp.

I wreszcie Puckie Zakła­
dy Mechaniczne. Prezentują 
one nowy typ silnika spali­
nowego wysokoprężnego, ty­
pu 4P-19.5 o mocy 220 KM. 
Może on być zastosowany do 
wszelkiego typu holowników1 
portowych, kutrów * rybac* 
kich, jednostek żeglugi śród­
lądowej, barek samobież* 
nych, a głównie pchaczy.

A. OBROWSKżU
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Cyrk rozbija namioty... I Szkoła Podstawowa nr 55 w Gdańsku
od wczoraj nosi imSą
Jurija Gagarina

Przyjeżdża do Gdańska, a 
następnie do Gdyni cyrk 
.,As”. Pierwsze przedstawie-

DZIS W TROijMIESCIE

W klubie WDK w Gdańsku 
O g. 18 program estradowy w 
Wykonaniu aktorjów Teatru 
„Wybrzeże”.

W Klubie GTPS w Gdańsku 
o g. 18 min. 30 Jan Gawlik za­
prezentuje słynnych wirtuozów 
fortepianu, skrzypiec, wiolon­
czeli harfy. (Koncert z płyt — 
„Bemol”).

Klub „Sezam” przy ul. Sien­
nickiej 25 zaprasza mieszkań­
ców dzielnicy na otwarcie klu 
bu (po remoncie). Młodzież do 
lat 25 obowiązują karty wstę­
pu, które można nabywać u 
kierownika klubu w godz. 
14—21. Dziś — dobra kawa i 
wernisaż wystawy malarstwa 
Jana Rzyszczaka. We środy, 
soboty i niedziele odbywać się 
będą wieczorki taneczne.

nie w namiocie rozbitym 
przy ul. Heweliusza odbę­
dzie się we wtorek, 18 bm. 
Program, który obejrzy pu 
bliczność Wybrzeża, dość 
znacznie odbiega od przecięt 
nych popisów cyrkowych. 
Raczej jest typu variete. Tyl 
ko I część składać się bę­
dzie z normalnie produko­
wanych w cyrkach nume 
rów: kaskaderów, treserów 
gołębi, balanserów, żongle­
rów, gimnastyków i ^ zespołu 
girlsów. Druga część nato­
miast to indiańsko - kow­
bojski show, zmontowany z 
obrazka indiańskiego i kow^ 
bojskiego cocktailu, z ekwi 
librystyką na koniach i au­
tentycznymi kowbojskimi po 
pisami lassem i... rewolwe 
rem.

Gdy „As” przyj edzie i za­
prezentuje się publiczności,

„iva wieczną chwalę 
tragicznie zmarłego pierw 
szego kosmonauty świata, 
bohatera Związku Ra­
dzieckiego nadano Szko­
le Podstawowej nr 55t w 
Gdańsku imię Jurija Ga­
garina. On pierwszy zrea­
lizował odwieczne marze­
nia ludzkości. 12 kwiet­
nia 1961 roku zdobył prze 
strzeń kosmiczną”.

Tak brzmi napis na tab­
licy pamiątkowej zdobiącej 
fronton budynku Szkoły nr 
55 w Nowym Porcie. Uro­
czyste nadanie szkole imie­
nia Jurija Gagarina odbyło 
się wczoraj. Na święto, do 
którego przygotowywała się 
szkoła od półtora miesiąca 
(decyzja podjęcia starań o 
przyznanie imienia J. Ga 
garina zapadła na wieść o 
tragicznej śmierci kosmo­
nauty) przybyli liczni goście: 
przedstawiciele władz miej­
skich i dzielnicowych z za

cześnie był powszechnie łu­
biany i kochany za cenne 
cechy charakteru: skromność 
i koleżeńskość. Dlatego też 
J. Gagarin jest i będzie 
zawsze ideałem i wzorem 
dla młodzieży radzieckiej i 
powinien stać się ideałem i 
wzorem dla uczniów szkoły, 
która nosi Jego imię..,

Na wczorajszej uroczysto­
ści przekazano również szko 
le nr 55 sztandar ufundowa­
ny przez opiekunów: Zakład 
Eksportowo - Importowy, a 
szkolnemu szczepowi harcer 
skiemu nadano takie samo 
imię jakie od wczoraj nosi 
szkoła, imię Jurija Gagari­
na.

Część oficjalną uroczysto­
ści zakończyło podpisanie u- 
mowy między Zakładem 
Eksportowo-Importowym, a 
kierownictwem szkoły. Zgod 
nie z umową, którą z ramie 
nia zakładu opiekuńczego 
podpisał dyrektor ZE-I 
Alojzy Grdeń i przewodni-oiviv.il i ~ Alojzy sjtruen i yrzswuuui-

stępcą przewodniczącego PreiCZąCa Rady Zakładowej Pan 
zydium MRN mgr Ferdynan||ina Gwoździewicz, a ze stro
dem Mackiewiczem i inspek 
torem oświaty mgr Teodo­
rem Delongiem, zakładów 
opiekuńczych: Zakładu Eks- 
portowo-Importowego Cen­
tralnej Spółdzielni Ogrodni­
czej i Spółdzielni „Porto- 
wianka”, rodzice i przyja­
ciele szkoły. Honorowym go­
ściem, który dokonał odsło­
nięcia ' tablicy pamiątkowej 
była sekretarz Konsulatu 
ZSRR w Gdańsku Anasta-prezentuje się puDuczno^ Dworecka. A Dw0recka 

omowimy szerzej program serdecznych słowach prze
tego cyrku. Teraz tylko za­
sygnalizujmy, że w skład e- 
kipy cyrkowej wchodzą Cze­
si, Węgrzy, Bułgarzy, Niem­
cy, Grecy, Meksykanin i ar­
tyści polscy, w tym i tacy, 
którzy prezentowali swą sztu 
kę na obu półkulach.

w serdecznych słowach prze 
mówiła do tłumnie zebranej 
młodzieży nakreślając . po­
krótce sylwetkę człowieka,
który okrył swój kraj wie 
czną sławą jako pierwszy 
zdobywca kosmosu, a jedno-

ny szkoły: kierownik Wit 
Zając i przewodnicząca ZNP 
Krystyna Kowalewska. ZE-I 
zobowiązuje się do zapozna­
wania młodzieży VII i VIII 
klas ze strukturą organiza­
cyjną, działalnością gospo­
darczą, społeczną i kultural 
ną zakładu. Ponadto według 
możliwości udostępniać bę 
dzie szkole środki transportu 
i finansować zakup potrzeb 
nvch pomocy naukowych.

W ośrodku wczasowym ZE-I 
w Stegnie w czerwcu i wrześ­
niu będzie można organizować 
biwaki dla młodzieży szkoły 
Zakład zapewnia też 2 uczniom 
wytypowanym przez kierowni-

Śmiało fß szczerze
Ekonomicznie nieuzasadnione“

is
„Przeprowadzając re­

mont łazienki i kuchni 
chciałem je także poma­
lować. W tym celu zwró­
ciłem się do Przedsiębior 
stwa Usług Różnych Prze 
mysłu Terenowego w 
Gdańsku, którego punkt 
usługowy mieści się w

• Pan Andrzej Sz. z Gdań 
ska. Z otrzymanych w Wo­
jewódzkim Związku Gmin­
nych, Spółdzielni informacji 
na lemat skupu ślimaków 
winniczków wynika. ż.e in­
dywidualni dostawcy w ogo­
lę nie wchodzą w rachubę. 
Czynią to poszczególne GS-y 
we własnym zakresie.

© Pani Kurpiowska (prze­
praszamy, jeśli nazwisko 
zniekształciliśmy, ale poapis 
był bardzo nieczytelny) z Oli 
wy. Zakłócenie snokoju jest 
wykroczeniem, podlegającym 
rozpoznaniu przez Kolegium 
Karno-Administracyjne. Moz.
na więc tam zgłosić odpo­
wiedni wniosek. Można rów­
nież żądać interwencji MO.

9 Czytelniczka z ul. Pia­
stowskiej w Oliwie. Sprawię 
przez Panią poruszoną tele' 
fonicznie omówimy wkrótce 
na łamach gazety. Problem 
zresztą dotyczy nie_ tylko 
Oliwy, lscz także śródniies* 
cia Gdańska'.

; Czynie za dinge?
przy ul. Pomorskiej nr 25 

, w Gdyni od maja 1967 r. 
i prowadzi się drobne roboty 
! budowlane, związane z tzw.
, ,małą architekturą”. Prze­
widziany był murek ogro­
dzeniowy i kilka stopni.

, Przez ten rok plac budowy 
, (czytaj podwórze — red.) jest 
rozgrzebany. Lokatorzy z 
trudnością dostają się do 
swoich mieszkań. Zwały zie- 
mi, gruzu, porwane torby 
po cemencie, roznoszone 
przez wiatr, na pewno nie 
upiększają miasta. W tej 

1 sytuacji dozorca w ogóle nie 
sprząta podwórza i trudno 
mu się dziwić, bo i po co?

Przed świętem 1 Maja cos 
się zaczęło dziać na tej hi- 

1 storycznej już budowie. 
Wreszcie murek postawiono. 
I na tym się skończyło.
Czy tak niewielki „plac bu­
dowy” nie warto już upo­
rządkować?

Oliwie przy ul. Piastow­
skiej 80 — pisze p. Jan 
Rzeczkowski.

Zachęcił mnie do tego 
dużych rozmiarów szyld 
głoszący, że punkt wy­
konuje usługi dla ludnoś­
ci w zakresie malowania 
mieszkań. Rozczarowanie 
nastąpiło wcześniej, niż 
się spodziewałem. Kierów 
nik tej placówki oświad­
czył mi wręcz, że tego 
rodzaju usługa (malowa­
nie łazienki i kuchni) 
jest... ekonomicznie nie­
uzasadniona i nieopłacal­
na.

Odprawiony z kwit­
kiem zastanawiałem się 
jakie usługi — zdaniem 
kierownika — są eko­
nomicznie uzasadnione. 
Chcąc wyjaśnić ten pro­
blem zwróciłem się tele­
fonicznie do dyrektora 
technicznego. Dyrektor 
zapisał moje nazwisko, 
adres i polecił mi zadz­
wonić następnego dnia do 
kierownika oliwskiej pla­
cówki, zapewniając, że

usługa na pewno będzie 
wykonana.

Następnego dnia zadz­
woniłem i... nowe roz­
czarowanie. Kierownik 
oświadczył, że dyrektoi 
poinformował go o mo­
jej interwencji, ale w 
najbliższych miesiącach 
wszystkie terminy są za 
jęte, więc mojego zamó­
wienia przyjąć nie może. 
dziwiąc się jednocześnie, 
że dyrektor zapomniał o 
u-ydanym zarządzeniu do­
tyczącym niewykonywa­
nia tego rodzaju usług.

Po tym. fakcie zastana 
wiam. się tylko czy istnie­
nie tej placówki w Oli 
wie jest ekonomicznie 
uzasadnione?”

„Nasza sprawa“ tzn. czyja?

ctwo szkoły miejsca (bezpłat­
nie) na koloniach letnich ZE-I 
oraz odpłatnie rezerwuje 2 miej 
sca na dwutygodniowych wcza­
sach w Stegnie dla pracowni­
ków szkoły. Ze swej stro 
ny Szkoła Podstawowa imie­
nia J. Gagarina zobowią 
żuje się do pomocy zakła­
dowi w organizacji programów 
artystycznych, udostępni na po 
trzeby zakładu pomieszczenia 
szkolne oraz zajmie sie organi­
zacją dokształcania pracowni 
ków ZE-1 z zakresu szkoły pod 
stawowej.

Trzeba przyznać, że szko- 
Łe imienia J. Gagarina udali 
się opiekunowie, bo rów­
nież i spółdzielnia „Porto- 
wianka” stara się w miarę 
swoich możliwości pomagać 
szkole, szczególnie w zakre 
sie. finansowania potrzeb 
związanych z uzupełnianiem 
pomocy naukowych. Na . u- 
wagę zasługuje też Komitet 
Rodzicielski. Ostatnio współ 
nymi siłami rodzice wyko­
nali prace społeczne warto­
ści ponad 40 tysięcy złotych. 
Między innymi uporządko­
wano teren przyszkolny o- 
raz pomalowano ogrodzenie. 
Wartość robocizny przy sa­
mym tylko malowaniu po­
nad 10Ó0 m kw. płotu oce­
nia się na 15 tysięcy, zł.

Jar

Przed kilku laty zerwa-1 
lem kontakty z żeglar­
stwem. Od paru tygodni 
znów jestem członkiem 
klubu i od tyluż tygodni 
w charakterze „nawróco­
nej owieczki” wydeptuję 
ścieżki do siedzib różnych 
organizacji żeglarskich, 
aby wydostać jeden, je­
dyny dokument. W gdań­
skiej sekcji gdyńskiego 
klubu nie było go, w 
sek reariacie mego daw­
nego klubu w Gdym — 
również nie było. Poradzo­
no mi udać się do Pol­
skiego Związku Żeglar­
skiego. Odnalazłem Za­
rząd Okręgu PZZ (Gdynia, 
al. Zjednoczenia 11), ale 
mimo kilku wizyt zawsze 
zastawałem drzwi zamk­
nięte i żadnej informacji
0 godzinach jego pracy 
Próby rozmowy telefoni­
cznej też nie dawały re­
zultatu: nikt nie podnosi1 
słuchawki.

Jeżdżąc kilkakrotnie ? 
Gdańska do Gdyni zrobi­
łem grubo ponad 100 km
1 wydałem kilkadziesiąt 
złotych. Aż szczęście 
uśmiechnęło się do mnie. 
W poniedziałek 10 bm. o 
godz. 14.20 nadeszła pra- 
cowniczka PZZ i nieosią­
galne dla mnie biuro, za­
częło urzędować. Wyłoży­
łem swoją zawiłą nieco

Wizytówki 
stoczni
W Ratuszu Głównomiej- 

skim przy ul. Długiej w 
Gdańsku — jak donosiliśmy 
— otwarto wystawę pt. _„Wi 
zytówki Stoczni Gdańskiej”.

Na zdjęciu: fragment wy­
stawy z modelem silnika na­
pędu głównego.

Fot. Z. Kosycarz

Ostrożnie z c. o.
W związku z zakończe­

niem sezonu ogrzewczego u- 
rządzenia ogrzewcze znajdu­
jące się w dyspozycji Gd. 
Przedsięb. Energetyki Ciepl­
nej zostały wyłączone z eks­
ploatacji.

Sieć magistralna oraz in­
stalacje wewnętrzne central­
nego ogrzewania znajdują 
się jednak w dalszym ciągu 
pod ciśnieniem wody.

W związku z tym przed 
siębiorstwo ostrzega miesz­
kańców Gdańska przed sa­
mowolnym dokonywaniem 
jakichkolwiek przeróbek w 
instalacji c. o., gdyż grozi to 
zalaniem mieszkań wodą.

199 razy BiHP
i przepisu drogowe

Z pożyteczną inicjatywą 
wystąpiła Rada Zakładowa 
oraz dyrektor techniczny 
Gdańskiego Przedsiębiorstwa 
Transportu Budownictwa inż 
Winceńciak: w przedsiębior­
stwie tym, liczącym ponad 2 
tysiące pracowników zorga­
nizowano wielką kampanię 
na temat znajomości zasad 
BiHP oraz przepisów ruchu 
drogowego. We wszystkich 
pięciu bazach terenowych o- 
raz warsztatach centralnych 
przeprowadzono eliminacyjne 
rozgrywki, pierwsza z nich 
odbyła się w końcu maja w 
elbląskiej bazie. W każdej 
eliminacji do konkursu sta­
wało przeciętnie po 20 pra­
cowników, zaś wszyscy za­
interesowani tematem i kon­
kursem otrzymywali wcześ­
niej 199 pytań i tyleż na nie 
prawidłowych odpowiedzi

Ponieważ eliminacjom tym na 
dano dobrą oprawę artystyczną, 
zaś koncerty i zgaduj-zgadule 
odbywały się w poszczególnych 
placówkach GPTB, więc też za­
interesowanie wśród załogi by­
ło ogromne. M. in. na Oruni i 
w Orłowie koncerty odbywaływ Orłowie koncerty oaoywaiy parazo laune. x
się w czyściuteńkich salach no: większość straganów sta
gnostycznych, bo świetlice nie • , , j szpeciły
u.ri.r Otnnip nomiescic WSZV- Wid Się l-cUV, uy liiv. 1 J

sprawę i momentalnie zo- 
stałem załatwiony... odmo-, 
wnie. Odsyłano mnie z 
powrotem do dawnego klu 
bu. Ponieważ tam właśnie 
kazano mi iść do PZZ, 
wyraziłem głośno wątpli­
wość, czy kiedykolwiek 
załatwię swą sprawę. Spo­
dziewałem się pomocy W 
postaci pisma czy telefo­
nu do mego klubu i rze­
czowego poinformowania 
jego działaczy jak powin­
ni mnie załatwić. Spodzie­
wałem się. U słyszałem na­
tomiast słowa: „Panie,
niech pan nam nie zawra­
ca głowy, my tu mamy 
tyle pracy..”. Tę rzeczo­
wą wiadomość wypowie­
dział drugi pracownik 
PZŻ, który nadszedł za­
raz po pierwszej pracow- 
niczce.

Zatkało mnie. Zacząłem 
coś mówić o tym, że od 
wielu dni „poluję” na ot­
warcie biura PZŻ, bo nie 
ma żadnej wywieszki o 
godzinach jego pracy, ale 
tupet tego „zapracowane­
go” nie miał żadnych gra­
nic, bo znów mi przerwał: 
„to jest nasza sprawa, pan 
nie jest uprawniony do 
zwracania nam uwagi”.

Zamilkłem, wyszedłem. 
Rzeczywiście nie mam 
żadnych nadzwyczajnych 
uprawnień. Jestem tylko 
zvjyklym żeglarzem, który 
pierwszy raz w życiu od-» 
wiedził swą nadrzędną or­
ganizację. Taki zwykły 
żeglarz nie ma prawa wie­
dzieć, kiedy ta organiza­
cja pracuje i nie śmie 
na pięć minut zaabsorbo­
wać swą osobistą sprawą 
„nadzwyczajnego” pracoV) 
nika PZŻ. Godziny otwar-i 
cia biura i sposób trakto-i 
wania interesantów to wy­
łącznie wewnętrzna rzecz 
organizacji.

W pojęciu tego „zapra­
cowanego” pana oczywiś­
cie. A w pojęciu innych 
władz sportowych, którym 
podlega Zarząd Okręgu 
PZZ? (zet)

-----O-----
To 3 owo

ULICZNE STOISKA 
NIE MOGĄ SZPECIĆ

Urodzaj warzywno - owo­
cowy sprawił, że na ulicach^ 
gęściej niż w ubiegłych la­
tach, pojawiły się stoiska z 
zielonym towarem. Niemal 
całkowicie zlikwidowano 
brzydkie stragany, zamienia­
jąc je na stoiska nowe, e- 
stetyczne, niektóre nawet 
bardzo ładne. I jeszcze jed-

były w stanie pomieścić wszy­
stkich zainteresowanych. Po 
trzech reprezentantów wszyst­
kich placówek stanęło ostatnio 
do konkursu finałowego w klu­
bie ZMS „Rudy Kot”. Tu zno­
wu zabrakło miejsc dla . wszy­
stkich przybyłych. Po niezwy­
kle zaciętej i wyrównanej wal­
ce ostatecznie zwyciężył tokarz 
z bazy w Gdyni-Chyloni Ed­
ward Reuchfłeisz przed elektry­
kiem Zbigniewem Kaźmiercza- 
kiem i tokarzem Henrykiem 
Ryćką obaj z bazy we Wrze­
szczu. Zwycięzcy eliminacji i 
finału otrzymali talony, wszy­
scy finaliści książki fachowe.

(sa)

GDANSK, Opera, „Rigoletto” 
godzina 19. Teatr Wielki — 
„Ciężkie czasy”, godz. 19.30. 
GDYNIA, Muzyczny, „Sewasto- 
polski walc”, g. 19.15.

iE»

Ob. Krystynę wołowian * 
Gdańska informujemy, ze 
pozostawiona na stoisku z 
owocami torebka z pieniędz­
mi i dokumentami czeka u 
właściciela stoiska przy ul.
Dominikańskiej. Pozostawio­
ną przed paroma dniami w 
sklepie MHM przy ulicy Ko­
walskiej parasolkę można 
odebrać u kierownika pla 
cówki. W dziale „Śmiało _ 
szczerze” znajduje się legi­
tymacja szkolna Marka Rei­
cha przyniesiona przez Jolę 
Kicałę, uczennicę Szkoły 
Muzycznej w Gdańsku oraz 
znaleziony w pociągu elek- 
trvcznvrn przed dwoma dnia­
mi niebieski sweterek. Tor­
bę z przyrządami do napra 
wy telewizorów można ode 
brać w Komendzie MO w 
Sopocie. Ob. Labuda (No­
wy Port, Zaspa 42) znalazła 
na ul. Kalinowskiego para­
solkę. Ob. Stanisław War­
dziński znalazł 7 bm. na 
przystanku ul. Klinicznej 10 
kluczy (zawinięte w zieloną 
chusteczkę do nosa).

„Kasia Ballou”, USA, od 16 1., RUMIA „Aurora”, „Gra 
g. 15.45, 18, 20.15. „Tramwajarz” czuć”, hiszp., od 16 gooz. 
„Zamrożone błyskawice”, I i 18, 20.
II cz„ NRD, od 16 1., g. 16, 19.
„Zawisza”, „Fifi Piórko”, fr., IK 
od 14 1„ g. 16, 18; „Bokser”, » V: <,
poi., Od 14 1„ g. 20. llilwi

NOWY PORT — „1 Maja”, «0*6 ---------
.Doktor Fabrizius działa" —i . _
NRD, od 16 1„ g. 18, 20. I WAŻNIEJSZE AUDYCJE

OLIWA „Delfin”, „Wątła j w dniu 12 czerwca 1968 r. 
nić”, USA, od 16 1., g. 15.45,1 ŚRODA
18, 20.15. LOKALNE:

SOPOT „Polonia”, „Fante- i 12.32 „W pracowniach nau- 
mas wraca”, fr., od 14 1., g. kowców”, 12.52 Gawęda prof. 
15.30, 17,45, 20. „Bałtyk” - Ratucika, 16.15 Sportowe roz-
,,Świat grozy”, poi., od 16 1-, | maitości, 16.30 Koncert życzeń, 
^ 16, 18, 20. ! 18.45 „Ostrokoński” *

wszystkim symfoniom Dymitra 
Szostakowicza, 22.11 Nowości 
literatury śwńatowej „Wielki 
krok”, fragment powieści 
Vincente Sota, 22.31 „Z no­
wych nagrań dawnych mi­
strzów”, 22.56 Chwila poezji, 
23.00 Muzyka rozrywkowa, 
23.15 Międzynarodowy Uniwer­
sytet Radiowy: „Nauka w służ 
bie pokoju”, 23.35 „Nastrojowe 
melodie”, 0.05 — 3.00 Program 
nocny.

miasta, nie łamały ulicznej 
perspektywy.

W Sopocie wyłamało się a 
tej zasady przedsiębiorstwo 
„Warzywa i Owoce”. Raczej 
przedsiębiorstwo widać nie­
zamożne, bo wyszło na ulica 
ze stoiskami i starymi i nie­
ładnymi, ale nawet już nie 
o wygląd ich idzie, lecz O 
miejsce, które zajmują, psu­
jąc widok na przebudowa­
ny plac-skwer przed „Algą”: 
Czy naprawdę sopocka „Wi­
sienka”, która codziennie wy 
stawia tam swój towar, zna­
na z umiejętności dekorator- 
skich, nie zauważa, że jej 
oba stoiska szpecą plac, pod­
czas gdy te same stoiska, u- 
stawione dokładnie vis ä vis, 
osłonięte wnęką pawilonu 
CPLiA, byłyby do przyję­
cia? *r*

GDANSK „Leningrad”, „Bo­
haterowie Telemarku", ang.; 
od 14 1., g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20; „Ci wspaniali mężczyź­
ni”, angielski — godz. 22.30. 
„Kameralne” — „Pollyanna”, 
USA, Od 11 1., g. 15, 17.30, 20. 
„Kosmos”, „Ringo Kid”, USA, 
od 14 1., g. 15.45, 18, 20.15. „Dru­
karz”, „Działa Nawarony” -— 
angielski, od 14 lat — godz. 
16, 19. „Piast” — „Walecz­
ni przeciw rzymskim legio­
nom”, rum., od 14 1., g. 15.30, 
17.45, 20. „Motława”, „Iwono
gola”, czes., od 7 1., g. 16; „Ga 
lia”, fr. od 18 1., g. 18, 20.15. 
„Przyjaźń”, „Nagie godziny”, 
wł., od 16 1., g. 17, 20. „Geda- 
nia”, „Zosia”, radź., od 14 
g. 16, 18, 20. „Wrzos”, „On nie 
chciał zabijać”, radź., od 14 l., 
g. 16, 18, 20. „Włókniarz” - 
„Salto”, poi., od 16 1., g. 18. 
„2ak”, „Gorące lato” jug„ od 
18 1., g. 16. 18, 20.

WRZESZCZ „Bajka”, „Naj­
większe widowisko świata” — 

2 USA, od 11 1„ g. 10. 15; „Po- 
> radnik matrymonialny”, poi., 

od 16 1., ft» 13. 18. 20. „Znicz”,

i „Pies
GDYNIA „Warszawa”, „Win- dwa opowiadania W. Korze- 

netou” III s. ług., od 11 lat, niowskiego, 17.00 Przegląd ak- 
e 11 ' 1315- ' Druga prawda”, tualności Wybrzeża, 17.15 „Fło

od 16 L, g 15 30, 17.45, 70. ta PMH i świat”.
„Atlantic”, „Giuletta i duchy” 1 ogolnOPOLSKIE:
wł„ od 18 1., g. 15.30, 18.15, 21. j Dusze na oaradvzie”
rze° Sułtanie” räS^od °7 lat,I- 'fragment książki Kornela

r - sr i?yier rc2r*tun”4 l" Byim Ogłupią ‘ dziew- j niowy, 14.30 Kwadrans melodii 
run , „Byte 8 I 4 , z westernów, 14.45 Audycja dla
f?yn.| '20 ?SFala” Zwäriowa- dzieci starszych „Błękitna 
nä nóc” nöl od 11 l g 16: sztafeta”, 15.00 Koncert repre 
. Amerykański żona", 'wł., oA zentacyine) orkiestry Kapela 
16 1 S 18, 20.15. „Marynarz”, Polskiego, 15.30 Gra Kapela'.Ostatni Mohikanin”, NRF od Włościańska im Karoia Na- 
11 1 e 18 20. „Promień” — mysłowskiego, 15.30 „Analiza

Ostatni zachód słońca", USA. zawodu” audycja w oprać. Ha- 
od 14 1 g 15.30; „Kobieta z liny Myślickiej, 18^0 Audycja
wvdm" "iao od 18 1., g. 17.45. wojskowa, 18.45 Podstawowy20? d„Kl'ubowe”, „Darling”, ang. kurs języka francuskiego 19A5 
od 18 1 g 18. „Mimoza” „Za- Zapowiedź wieczoru, 19.07 Mu- 
mieńmv” sie mężami” USA, od zyka rozrywkowa, 19.30 VI Mię mieńmy się <iMewa’\ dzynarodowy Festiwal Słucho-
„Skarb bizantyjskiego kupca”, wisk 1968 r. “ 
czes. od 14 1., g. 19. „Jagien- tektywa” — Miklosa Gyarfasa,

WYPADKI

ka”, „Rodan — ptak śmierci”, 
jap., od 14 1.. fi- 17. 19. „iskra” 
„Mój przyj ae*^ USA»
od 7 L- «• *

20.15 Muzyka rozrywkowa, 
20.30 Felieton muzyczny, 21.00 
Z kraju i ze świata, 21.31 XII 
audycja z cyklu poświęconego

w dniu 12 czerwca 1968 V.
ŚRODA

9.35 „Dwaj w stepie”, film 
fab. prod. radź. 15.35 „Teleeks 
pres”. 16.55 Dziennik. 17.00 Dla 
dzieci: Teatrzyk Kieszonkowy
„Jak to właściwie będzie”. 
17.20 „Psotny kotek”, film pro­
dukcji polskiej. 17.30 Polska 
Kronika Filmowa. 17.40 Tele- 
kram. 17.50 Wszechnica TV: So­
cjologia cz. II. 18.20 Polskie 
Montmorency, film prod, pol­
skiej. 18.35 „Przegląd muzycz­
ny”. 19.05 „Wieczorne rozmo­
wy”. 19.20 Dobranoc. 19.30 —
Dziennik. 20.05 „Na japońskiej 
estradzie”, film rozrywkowy. 
20.45 „Światowid”. 21.15 Studio 
Współczesne: Eugeniusz Kabatc 
„Przesłuchanie Roberta W”. 
22.10 Dziennik. 22.30 „Porto Ne­
gro”, film fab. prod, francu­
skiej.
1 imimiu «!■ n iMrra iit
Druk. Prasowe Zskladv Grafie? 
na SSW uPrasa”. Zam. 736. E-5.

Na jezdnię ul. Jedności Robot 
niczej na Oruni wbiegła 12-let- 
nia Bożena K. i została potrą­
cona przez motocykl „Panno- 
nia” nr rej. GA 5463, prowadzo 
ny przez Jacka Z. Dziewczynka 
doznała lekkich obrażeń.

• * *
Autobus „San” nr rej. CA 

6255 prowadzony przez Kazimie­
rza W. najechał — na ul. Elblą 
skiej — na drugi autobus tej 
samej marki o nr rej. CA 4979 
kierowany przez Wincentego K- 
Pojazdy należące do MPK w 
Kielcach prowadzone były do 
zakładów remontowych. Obyd­
wa zostały uszkodzone.

NIETRZEŹWI
KIEROWCY

W nocy z poniedziałku na 
wtorek patrol MO „zaopieko­
wał się” Bernardem Karczew­
skim, zamieszkałym na Stogach 
przy ul. Falk Polonusa 8 m. 5. 
Będąc zupełnie zamroczony al­
koholem przewrócił się on z mo­
tocyklem WSK nr rej, GA 5198 
na jezdnię ul. Łąkowej.

* * •
Jerzy Kondracki zamieszkały 

w Oliwie przy ul. Polanki 51 m. 
2 zatrzjmiany został przez MO. 
Będąc w stanie nietrzeźwym z 
nadmierną szybkością prowadził 
on „Junaka” nr rej. GK 8298.
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